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Nie trzeba się denerwować! 


Naczelnik Państwa zapowiada na cznsi 


najbliższy dymisyę ze swego wysokiego] Warszawa, (Telef. wł.) Obrady Komieyi GŁ. 
urzędu. Nastąpić ona może — Ize% pre | rozpoczęły się w piątek o w pół do ł popoł. 


Bla — dopiero po stormowaniu gabinetu |i trwały niespełna godzinę. i 
przez p. Korfantego, gdyż byłoby to zbyt| Po rozmaitych formalnościach w sprawio 
wielkiem wstrząśnieniera dla państwa, gdy- | śmierci Chaniewskiego, którą uznać należy za 


by równocześnie znalazł się w stanie dy- | nieulegającą wątpliwości, i głosu Paderewskie- | 


misyj j Naczelnik Państwa i rząd. Tak też |go, przystąpiono do meritum rzeczy, 

pojmuje sprawę sam Piłsudski, zaznaczają] Pos. Rosset w imieniu stronnictw, które od- 
w liście do p. Marszałka, że nie chce prze | mówiły zaufania rządowi Śliwińskiego, posta- 
szkadzać p. Korfantemu w misyi utworze | ty kandydaturę na premiera posła Wojciecha 
Ria ræddu, którogo — dodajmy — kraj do- , Š 

maga się z największą niecierpliwością. Kortantego. 

Zmianę personalną ba stanowisku Na-| Kandydatura ta wywołała niesłychane obu- 
szelnika Państwa na dwa miesiące przed | rzenie u lewicy, co odbiło się w przemówie- 
wyborem Prezydenta Republiki przez Zęro- | niach ich przedstawicieli. 
madzenie Narodowe, uważamy za niepotrze-| P. Barlieki (P. P. S): „Kandydaturę p. Kor- 
bną. Sadzimy, że nie-zachodzi żadne kon- funitego uważam za prowokacyjną (I) i „roak- 
Btytucyjne uzasadnienie dymisyi Pisudskie- | cyjną. Wysuwając tę kandydaturę rzacacie 
go., bo przecież według naszej Malej Kon-jnam rękawieg! Kandydatura Śliwińskiego bo- 
Btytucyi konflikt między Nacz. Państwa |jowego charakter nie miala”. i 
a Sejmem. jest niemożliwy. Nacz Państwaj P. Rataj: „Korfanty zwiększa ogólne zacie- 
jest wykonawca uchwał Sesiwn a mię ré |ftrzewienie, Kkandydatśra ta jest prowokacyj- 
wnorzędnym czynnikiem. , ną (4). Jesteśmy jednak dość silni, ażeby pod- 

Jeśli Piłsudski pragnie teraz ustąpić, toļjąć walkę i nio przegmimy jej. Ale obawiamy 
tyłko dlatego, że zdeklarowawszy się w |Się, żeby jej państwo nie przegrało (1). Podej- 
ostatnim czasie wyraźnie jako zwotennik | mujsmy rękwwicę, jesteśmy uzbrojeni. Chwy- 
trój-narodowej lewicy sejmowej, widzi się Gimp się meton, których wolelibyśmy się nie 
wraz z tą lewicą w mniejszości w. Sejmie. | chwytać (1). ; g 
Gabinet lewieowy. oddany Piłsudskienu,| P. Rosset: „Wypadek sprawił, że ja jestem 
otrzymał votum nieufneści. Nie udało się | tym, który wymienił Korfantego, jako kandy- 
we czwartek — z powodu Ślepero uporu | daia na premiera. Ze zdumieniem słyszę głosy, 
lewicy — utworzyć gabinetu kompromiso- | że kandydatura jego ma być reakcyjną. 
wego. . Powstaje teraz rząd nie po myśli| Mówmy na chwilę seryo: W czem ta reak- 
Piłsudskiego. cyjność ima polegać? — Przedewszystkiem cho- 

To są zapewne faktv, które wespół z po | dzi o to, żeby kandydat był demokratą — a ja 
tężniejącym krytycyzmem w kraju, polę- wysunąłem kandydata, który niepodzielnie złą- 
piającym stanowczo wywołanie obecnego | czony jest ze zo robotniczym. (Głos ma 
przesilenia przez Nacz. Państwa, nasunęły lewicy: „To dobrze! R orfanty jest hrabią, z po 
:Piisndskiemu cheć ustąpienia z urzędu. Oso- chodzenia i właścicielom dóbr ziemskich )- 
ba Korfantego nie gra tu szczególnej roli. Oświadczenie p. Bariekiego dowodzi, że zdaje 
Nacz. Państwa próbował wzmocnić swoje |się niema takiego kandydata, któregokyście 
i lewicy stanowisko przez uzyskąnie wyl- 
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Redakcya (tel, fr. 180) i Adininistracya (tel. Mr. 3344). Kraków, ul, św. Krzyża 11, — Drukarnia ml. św. Tomasza 35. (tel. M. 3340). 


Botany wybrany prenierem prez Kamiegę (l. 


panowie, po wczorajszych rozmowach, nie od- 


tznego prawa miąnowania premierą, Usiło- 


„0ficyżlnym — podobna — powodem dymi- 
Bri. Byłby to zatem surogat załargu kon- 
stytncyjnogo. Istniał on już od 16 czerwca, 
atoli nabrał aktualności dopiero dzisiaj, edy 
tałomiesieczne wysiłki. celem stworzenia 
belwedorskiej większości 1 helwederskiego 
rządu ostatecznie zawiodły. 

Nio można przecież nie zwrócić uwagi, Ż0 
eapowiedź dymisvi Nacz. Państwa zjawia 
bę akurrt w dniu, gdy Korfanty 
rozpoczyna tworzyć gabinet 
Nie wcześniej i nie później... Czy nie jest 
to zatem nowa. presya, nowa próba zastra 
szenia. jedna z wielu prób, jakie od tygo- 
dnia lewica podejmuje, dla, odciągnięcia lek- 
ftwszych, spokoiniejszych, nerwowo mniej 
odpornych elementów z prawicy?... Kongres 
P: O. W. i Strzelców w Warszawie, oko- 
niowska gaponiada. groźby w Sejmie Wi- 
tosa, Bzwlickiego. Daszyńskiego, Stapińskie- 
Ko. Dabskiego, pogłoski o strajkach i wre- 
szcje szeptania po wszystkich kątach, że 
Piłsudski ustani. jeśli Sejm nie zgodzi się 
jwito na jego interpretacyę  Konstytucyi, 
jużto na p. Śliwińskiego — to wszystko tak 
dziwnie poprzedziło dzisiejszy list Piłsud: 
akieso, że trudno nie widzieć w tym liście 
tównież środka presyi i zastraszenia... 

. możę jakie stronnictwo zlęknie się i od- 
padnie od prawicy... Chodzi © siedmiu po 
Błów... a sytuacya lewicy będzie uratowa- 
ha. Zmieni się uchwałę z 16 czerwca... Rząd 
lewicowo-żydowski będzie „robił wybory..." 

Chyba jednak lewica zawiedzie się i tvm 
zem. Nie będziemy się denerwować. Te- 
taz mamy inną realną troske: tworzenie 
rzadu. P. Korianty, promier którego cały 
kraj ceni i któremu ufa, będzie gotów z rzą 
uem zapewne w niedzielę. Potem nowy rząd 
stanie przed sejmem i zażąda zaufania. Po- 
tem, dopiero potem stanie się aktual- 
na dymisja Piłsudskiego, Może nie będzie 
już wówczas stawiana.z takim naciskiem 
jak dzistaj? Może uda się ją eofnąć? A je- 
Sli nie. wówczas.. trzeba będzie ją konsty- 
tucyjnie załatwić. Konstytueyjnie i patejo- 
tycznię po obu stronach. 

Powtarzamy: dziś istnieje tylko jedno 
Przesilenie, przesilenie rządowe. I źle 
Rię stało, że list Nacz. Państwa został ogło- 
Bzony, zanim rząd Korfantego stanął. przed 
Sojmem... Ó 


POLSKA, ORGANIZACJA WOLNOŚCI. 


Warszawa, (Telef, wł.) „Kuryer Poranny” 
onosi, że na walnym zjeździć delegatów “P. O. 
W. w dniach 25 i 26 czerwca b. r. powołano 
do życia nowa organizacyę pod mianem „Pol- 

_Qrganizacya Wolności W skład tej or- 
o wejdą członkowie dawnego Dro w. 
domos% Jej nie podano na razie żadnych wia- 


mm P ę Sejmu 
k6. Tó jest teraz: 


rzucili. To mnie nio dziwi. 
Jaz 
stem gumieniem oéwisdozam, Żł te, 
tury miydy -„teakcyjną* nazwać nie można, 
Jest ona w interesie catego kraju, a wychodzi 
z warstw robotniczych. Korfanty jest zasłużo- 
nym obywatelem kraju i jednym z obecnie naj- 
popularniejszych ludzi w Polsce“, 
P. Chądzyński (N. P. R): „Nieprawda. że 
jKomanty jest kandydatem sztandarowym?!“ 
Dorzuca zarzuty i insynuacye osobiste. 


Panika lewiey przed Korfantym, 


P. Daszyński występuje jeszcze gwałtowniej. 
Mówi, jakoby Korfunty dal rozkaz zabicia ko- 
legi posła. (Wywoluje to śmiech na sali). „Jest 


nieszczęściem, aby tukiemu człowiekowi dawać 
Czy jesteście zdecydowani 
choćby `na rozlew krwi(?!1). Chcielibyśmy wóz 


władzę w ręce (1). 


wyborczy przeprowadzić bez uszczerbku Rze 
czy pospolitej", 

P. Stapiński: „Tylko ślepi nie. widzą bolsze- 
wizmu i komunizmu, tylko droga wyrozumia- 
łości wzajemnej rooże od tego Polskę uchro- 
nić,sa w tych warunkach nie nadaje się kan- 
dydatura Korfantego. Może on być zmakomi- 
tym bojowcem, ale to właśnie wyklucza go od 
kandydatury na premiera". ( A przecie są ta- 
cy bojowcy ną wysokich stanowiskach, żeby 
tylko, nie mówiąc już o innych, 
ministra poczt i tel. Arciszewskiego, wodza 
bojówki z 1905 r., który był w lewicowym ga- 
binecie Moraczewskiego). 

„Korfanty — kończył Stapiński — jest czło- 
wiekiem zapamiętałym, apeluję do panów, na 
miły Bóg, nie czyńcie tego!“ - 

Gios: „Skarga mówi“. š 

P. Stapiński: „I Skarga by tu nie pomógł“. 
~ P. Malowiejski (Rady Pudowe) przemawia 
pizeciw Korfantemu, podobnie p. Grimbaum: 

„To kandydatura bojowa, antysemicka, je- 
steśmy przeciw niej“. 

P. Hasbach (imieniem Niemców) żałuje, iż 
są członkowie Sejmu, którzy nie mają zrozu- 
mienie, że kandydatura, Korfantego jest dla 
Niemców wprost uderzeniem w twarz, 

Głos: „Jeden przynajmniej prawdę powie- 
dział“. 

P. Śliwiński: „Może dojść do rewolucyi ('). 
należy do niej nio dopuścić, w imię zasad me- 
ralności*, 

Głos: „Uosobienie moralności przemawia!“ 


la Korfantym 219, przeciw-206 posłów. 


Po wyczerpaniu dyskusyj przyszło do głoso- 
wania. 


Za kandydaturą posła Korfantego Bł I loku le- 
następujących klu- wicowego, stwierdzającą, że lowica, nie widzi 


czyli się przedstawicielo 
bów: 
Z. L. N. (81 głosów), 


D. (26), Nar. Chrz. Str. Ł. (26, licząc razem 


m, ręzmawiądeza ŚRI i czy- 


wspomnieć. 


Zjedn. Lud.. (46). Ch. |miarkowanemi. 


i na prowincyi 40 Marek. 


mee CWE T JD S paea E 
8 pam psd Pas || Za granicą dla a aE tedma 
Marei 100 | Marek 1.600 l Marek 900 
OE 


rik Państwa zaproponował pośrednictwo 
tworzeniu rządu kompromisowego, tośmy to 
pośrednictwo odrazu przyjęii i oświadczamy, 
2e jeżeli dojdzie między nami do porozumię- 
nia, to nas będzie zobowiązywaó wszystko, e0 
tutaj wspólnie uchwalimy, nie zaś to, cośmy 
dotychczas między sobą postanowili”. 
Piłsudski: „Przejdźmy zatem do omówieniu 


Przeciw wnioskowi głosowali 

P. P. S. (34 posłów), „Piast“ (90), -,„Wyzwó- 
lenie“ (24), N. P. R. (23), Stapiński (10), Rady 
Lud. (5), grupa Śliwińskiego ©), Niomey (5), 
żydzi (10). — Razem 206 posłów. Liege 

Ogłosiwszy wynik głosowania, Marszałek | Prymitywów“. -4 . 

Sejmu oznajmia, że wynik ten poda do wiado- |. Skulski: „Proszę lewicę 6 odpowiedź na mo- 
mości Naczelnika Państaa i posłowi Korfan- 19 pytanie”. mę. : 
temu. s Dubanowicz dodaje: „Kżo zatem ponosić ma 

Około godz. 2 Marszałak wysłał następujące |Odpowiodzialność za przyszły rząd: Czy jedna, 
pismo do Belwederu: ozy imga opa: ga z a - 

„Panu Naczelnikowi Państwa mam za- Nacz. Państwa: „Najlepiej żadną (1) Niech 
szczyt donieść w odpowiedzi na pismo z dr. rząd sam za siebie (1) weźmie odpowiedzialność! 

13 b. m, iż Komisya Główna na posiedze |  Woźnieki (Wyzwolenie): „Przy tworzeniu 

niu w dniu dzisiejszym uchwali desygno- tj musi być odpowiedzialność ustalona ze 

wać na stanowisko prezydenta ministrów względu na A PET | <a x 

p. Wojciecha Korfantego. Zẹ tą kandydatu-| Grabski: „Jeżeilbyśmy się chcieli zwolnić od 

rą oświadczyli się delęgaci, roprozentujący odpowiedzialności, społeczeństwo od niej nas 

łącznie 219. posłów iw niej delegaci |n'e zwolni. Musi ją ponieść jedna ze. stron — 

206 posłów. U = albo, o ile rząd będzie kompromisowy| obie 

strony“. 

Czerniewski; „Rząd nie może być sam za sie- 
bie odpowiedzialnym, musi zyskać votum zau- 
fania większości sejmowej”. 

Stapiński: „Zastrzegam się przectw rządowi 
koalicyjnemu.* 

Piłsudski: „Lewica daje weksel krótkotermi- 
nowy, a panowie (zwracając się do stronnictw 
umiarkowanych) forsujecio sytuację. — „Jeżeli 


Marszałek Trąmpczyński. 
Następnie Marszałek odbył dłuższą koafo- 
rencyę z Korfantym. Poezem Korfauty udat się 
o godz. 3 do Belwedaru., gdzie konferował 
z Naczelnikiem Państwa dwie godziny. 


izrzególy narady mwarikowej w Relwederze 


Warszawa. (Tel. wł), O kouforencji obu grup 
sejmowy<b, odbytej we. czwartek wieczorem W 
Belweilerze, otrzymujemy 0d korespondenta 
naszego następujące ciukawe szczegóły, w uzu- 
pełnieniu wczoraj pódanych ogólnych wiado- 
mości, 

Qkoło 10 przybyli x Bsiwederu „40 bien 
sejmowego posłowie Witos i Stapiiski. Infor- p „8 
macje, kiórych udzietali dziennikarzom, były Warszawa. n A T. W dniu 14 lipea 
sprzeczno ze sobą. Witos, który jest zwykle |o godzinie 18.15 Naczelnik Państwa wysłał 
bardzo małomówny, udziolał | szezegółowych | go Marszałka Sejmu pismo następującej tro- 
wyjaśnień. Między innemi — niezgodnie z pra- ści: 
wdą, bo wbrew wyraźnemu oświadczeniu Na- : a | 
czelnika Państwa — informował, jakoby Nacz. | „Rzeczpospolita Polska, Naczelnik Państwa. 
Państwa zagroził swą dymisją na wypadek nie, Do Marszałka Sejmu Ustawodawczego! 
dojścia do kompromisa 1iędzy obiomia stronami) W odpOwiędzi na pismo Marszałka Sejmu 
ejmowami. + > sziąłas- ; cho. 
Na początku Naczel. Państwa wygłost ©-|* dora E e: że nie wcho. 
świadczenie, że chce dać inicjatywę do powo-|dząc w meritum sprawy, co do osoby, 
łania rządu, który nie byłby rządem zwycięz- | anl co do możliwych wyników pracy p. Kor- 
Pa ABAT Rok «i - ike oby- |fantego, desyguowanego przez Komisyę 

wie strony mają w kieszeni ultimatum. tó reniicju "ARA Jać udzia. 

„Ażeby doprowadzić obydwie strony do po au ZE DYE sa r o swą ~ 
rozumienia co do rzadu, któryby rządził pań- a w tej jego PRACY; BYŁ po etr Ei p 
stwem w czasie wyborów, potrzebny jest mie. | bie doprowadzenia siromuictw eejmOwych 
sięczny czas przygotowawczy. Na razio — mó-|dqo kompromisu, przeczyłoby to memu po- 

ęcany czas przy, M 2. ES zat R , 
wił dalej — Nacz. Państwa, — trzeba zatem | -qojoyj na sytuacyę wewnętrzną państwa 


złożyć rzad t asowy, któryby trwał jeden p n 
miesząc((). e na współpracę obu i memu poczuciu obowiązku, jako Naczel- 


stron na przeciąg miesiąca? Czy lewica ustępu- nikowi Państwa w tym stanie rzeczy,. jaki 
je od zasady nierokowania ze stronnictwami | okećnić” ię wytworzył. Wobec tego, nie 
ow LE umaego- zaduże chcąc w niczem przeszkodzić p. Korfante- 
zumieni sprawie SIĘCZDECĘ gdut 5 E bT 
ENIE 96 => przerwę w naradach. P.|"« w jego pracy nad utworzeniem rządu, 
Witos ośviadczył, iż przedstawiciela lewicy ma- oświadczam, że bedę zmuszony w najbliż. 
ją upoważnienie tylko dla sprawy tworzenia | szym czasie urząd Swój ziożyć. Podpisał; 
rządu, a kwestje, poruszone przez Naczeinika Naczelnik Państwa (—) Pilsudski“, 
Państwa są dla nich nowe i dlatego wymagają 
odniesienia sią z niemi do klubów, które oni „Korianty tworzy gabinet. 
reprezentuja. | 
Nacz. Państwa: „Jest to wekse] warunkowy,| Warszawa. P. A. T. O godzinie 20.15 Ean- 
ku | 68 e ei 63 celarya cywilna Naezelnika. Państwa otrzy- 
w rządu której z . 3 : 
EA rząd, zd postawiłbym Me ina mala od p. W. A a PB i. ba 
czej. bo gdy ja działam, to mnie trzeszezą | dO Nacz. Państwa, treści następującej: 
kości, ale innym jeszcze bardziej. Otóż! gdy-| „Panu Naczelnikowi Państwa! Po zasta- 
bym ja sam robił rząd dózca Piłsudskiego, t0- | nowieniu się nad położeniem i po naradze- 
bym postawił kwestję zaufania: ja albo Pano | niu się z przedstawicielami klubów sejmo- 
wie. Obecnie wymagam, abym o wszystkiem i Komisyl Głównej opowie 
był poinformowany. Co do wzajemnego poro- | Wych, które w Komisy Głównej opowie. 
zumienia stwierdzam, że trzy teki ministerjal- | działy się za moją kandydaturą, przystępuję 
ne są spome: spraw wewnętrznych, spraw za- |do tworżenia gabinetu, o czem  najuprzej. 
gran, i skarbu. Uwążam, aaa a wew. | miej donoszę. 
e mna" - Sl Łączę wyrazy czei i poważania 
Š W tem miejscu przerwał p. Skuleki: „Godzi- , (—) Wojciech Korianty*. 
my sią, żeby rząd nie był rządem zwycięzców | Warszawa. (Po pólnocy, telef. wł.). Korfanty, 
i zwyciężonychy ale nie możemy opowiedzieć el SA a od zimie Aa E we” 
się za prowizorjum miesięcznem, lecz za rzą- | ™® że pok al wg, a 08 W E 
aj ż do wyborów. Alhowiem ła mu misyę tworzenia gabinetu, prosi czel- 
dem, trwającym az 2. , [nika państwa o rozmowę, którą tenże wyzna- 
nowe przesilenie za miesiąc oznaczałoby ruinę | czył na godz. 3 po południu. 
kraju, | Korfanty przedstawił Piłsudskiemu, że, rząd, 
„Przed przejściem do spraw personalnych który zamierza utworzyć, będzie rządem prze- 
winny być ustalone najprymiiywniejsze postu- strzegającym ścisłego wykonania prawa i prze- 
laty programowe. Zapytujemy . przeto lewicę: prowadzającym : czyste i bezstronne wybory 
Jeżeli ustalimy wspólne prymitywy, jeżeli u-|i najzupełniej lojalnym wobec Naczelnika pań- 
tworzymy wspólny rząd, czy lewica przyjmie | stwa. s 
też na siebie odpowiedziamość za rząd?* Naczelnik państwa, nia wchodząc w meritum 
Witos: Macie wszystko przylowane. termin | stosunku swego do osoby Korfantego. którego 
naznaczyliście na jutro (t. j. piątek). Na co |misyi nie zamierza stawiać przeszkód, wrócił 
mamy z wami pertraktować, na 68-panom prze- | do zasadniczych swoich wątpliwości konstytu- 
szkudzać?* Witos odezytał rezolucję bloku le- | Gyjnych, szczególnie Komisyi głównej, interpre- 
tacyi te zw. małej komsiytucyi i uchwały z 16 
czerwca. 
W tym „czasie, kiedy powrócił do Sejmu 
Skulski na to: „Przygotowaliśmy wszystko, | Korfanty, rozkiegły się w Sejmie pogłoski 


podstawy do traktowania ze stronnictwami u- 


z Paderewskim i Korfantym), Mieszczanie (12 |boście 1° wy sami zarzucali nam, że przewle-|o zamiarze ustąpienia Naczelnika państwa. 


posłów, razem ze Świniarskim), K. P. K. (16), | 
Katol.-Lud. (7), Niezależnej grupy robotn, | 


Razem 219 posłów, 


kamy przesilenie, 2? bośmy nie byli przygoto- | W Sejmie zjawił się pułkownik sztabu gencral- 
wani na pośrednictwo Nacz. Państwa, który nego Miedziński, który oznajmił o zamiarze 
przecie zapytywał, czy sejm pragnie objąć ini- | Piłsudskiego posłowi Dąbskiemu. 
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<jatywę w swe ręce. Gdy, nam jednak Nacrel- nie dojdzie de 


CENY OGŁOSZEKN 


porozumienia, stawiam kropkę 
w |nad swoją pracą. jako nieudałą”, 


Krytyczne pytanie dla lewicy. 


Skulski ponawia pytanie do lowiey i formue 
je na piśmie jak następuje: 

„Czy druga strona (lowica) zgadza się na 
wspólne ułożenia programu — najpronitywniej- 
szych konieczności państwowysh dia przyrzte- 
go rządu, oraz czy zgadza się na wepółne usta- 
lenie takich zasad dla tego mądu, któreby dały 
podstawę do ndzielenia votum zaufania pacz 
obie strony dla mądu. Rzad ten miałby z2s8- 
dniczo trwać do czasu ukonstytnowanią sig. 
nowego Sejmu”. 

Po przerwie, której domagała się lewica, Wi- 
tos oświadczył wymijająco: hy 

„Solidaryzujeray się z Nacz. Państwa.“ 

Sku'ski jednak ponownie domagał się od le- 
wicy jasnej į zdecydowanej odpowiedzi na swe 
pytanie, 

Na to Barlicki (PPS) odrzekł: 5 

„Nie możemy się na tę propezycie zgodzić! 

Nacz. Parstwa:; ..Więc panowie  qrowostają 
przy swojem i panowie również otataiecie prze 
swojen: Uważam próbę porozumienia za nien- 
dałą*, Tu Nacz. Państwa opuścił narady. 

W nocy koło goiz. 2 ogłszono komunikat ofi. 
ejalny Naczelnika Państwa o póryższych nara- 
dach. Jednocześnie Nacz. Państwa wreczył 
dyr. Carowi pismo do marszałka Sejmu. „ któ- 
rem zrzeka Się inicjatywy w tworzeniu rządn, 


Piłsudski zapowiada swą dymisyę 


ale jej teraz nie zgsiasza. 


Natychmiast pogłoski te rozszerzono w celu 
wywarcia nacisku na mniejsze ugrupowania 
sejmowe, w szczególności na Klub Pracy kon- 
stytucyjnej, Ale machinacye te lewicy spełzły, 
na niczem, gdyż nie naruszyły solidarności 
bloku centror'o-prawicowago, 

Była to nowa intryga lewicy, jakich jnż sa 
tki ujawniły się w ciągu tego przesilenia, 

Przed godz. 8 wieczór w piątek rozeszły się 
wiadomości © liście Naczelnika państwa da 
Marszałka Sejmu. Ale pomimo  stokrotnych 
próśb, Marszałek nie udzielił żadnych wyja. 
śnień o treści tego listu. Kgncglarya cynilna 
Naczeln. państwa okazała się w tym wypadku 
nazbyt skora o poinformowanie opinii publicz 
nej i rozesłala treść tego listu do agencyi tele- 
graficznych. 


Lewica grozi. 


Tymezasem lewica obradowala nad sytuacyg 
i postanowiła zająć stanowisko bezwzgjęsinie 
negatywne przecjw Korfaniemu. Socyaliści po- 
czynają zabiegać około wywołania strajku ge- 
neralnego. W kuluarach sojmowych obiegają 
najrozmaitsze groźby lewicy i pogróżli, bar 
dzo daleko idące, 

Ze sfer lewicowych słychać zapewnienia. że 
docyzyą co do dymisyi Naczelnika Państ Way 
byłby powziął Pilsudski wobec czy Korfante- 
go, czy jakiegokolwiek innego kondydata, ljó 
ryby był desygnowany przez Komisyę główną. 
Punkt ciężkości tej sprawy nie leży w osobie 
premiera, ale przedewszystkiem w konilikcia 
konstytucyjnym i w. nieuznawaniu przez Na< 
czeluiką państwa uchwał sejarowych. 


Domniemany skład gabinetu. 


Z obowiązku  dziennikazskiegy przy 
toczymy kilka nazwisk, larsowanych przez le 
wic A mianowicie kandydatem: na ministra 
spraw zagranicznych ma być Pluciński, na 
ministra spraw wewn. Kamieński, na min, 
skarbu Jastrzębski, wojsko — Sosne 
kowski, oświata — Ponikowski, aibe 
Marceli Chlamtacz ze Lwowa, rolnictwo 
rektor Nowak z Krakowa, ochrona pracy — 
Wachowiak, b. podsekretarz stanu b. 
dzielnicy pruskiej, roboty publiczne — Wład, 
Kucharski, sprawiedliwość — Dr Panek, 
prokurator z Krakowa, pocztą — Dobro- 
wolski, koleje — Marynowski, zdro 
wie — Chodźko, albo Bujalski. podse 
kretarz. przemysł i handel — Stesłowiez, 
albo Radwański. prezydemi Poznania. 

W ciągu jutra i niedzieli Korfanty przedsia. 
wi Naczelnikowi państwa listę kandydatów., 

Co do zamiaru nstąpienia Naczelnika pañ 
stwa, należy podkreślić. że już kilkakrotnie były 
podobne pogłoski, i tak przy reformie rolnej, 
a potem w czasie ofenzywy bolszewickiej na 
Warszawę. kiedy to nawet Naczelnik państwa 
na Radzie Obrony Państwa złożył swój mam 
dat, ale Rada nie przyjęła tego do wiadomo- 
ści. Podczas sprawy wileńskiej tależe grzmiały 
takie groźby, a w Czasie ostatniego przesilie- 
nia kilkakrotnie zapowiadały się one. a ter:z 
znowu uzewnętrzniły się w liście piątkowym 
Naczelnika państwa do Marszałka, 

Naogół panuje wielkie podniecenie zarótna 


[w Sejmie, jak i na mieście. 
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Sprawa dojiidzka. 
Kiernik—Staniszkis. 


Prasa ladowcowa z wielkim tryumfem ogto- 
yila wyrok svoimowego sądu honorowego w 
prawie posta Kiernika przeciwko posiowi Šta- 
niazkisowi, Naszem jsdnak zdaniem podstaw 
do tryuofu niema. Sąd bowiem wprawdzie 
stwiardzii, iż zarzut, postawiony p. Kiernikowi, 
że wpływał na podwładre mu urzędy przy wy- 
dawaniu pozwolenia na kupno Dojlid przez 
Polsko-Awarykafski Bank Ludowy, jest nie- 
uaaszciniony, jednak w *oku postępowania 3ą- 
dowego, jak świadczą odnośne protokóły, oka- 
malo się, że prezes Okr. Urz. Ziemskiego w Bia- 
łymstoku otrzymał w-zwiazku ze sprawą Dsi- 
Jmł jakiś list, ale nie chciał wyjawić ani na- 
swiska osoby, która ten list pisała, ani nie 
chciał podać jego treści, zasłaniając się tem, że 
jest to jego sprawa prywatna. 

-Wyrok sądu honorowego, z któregoby wyni- 
kała, że p. Kiernik nie był zupelnie. zaintereso- 
wany w sprawie kupna Dojlid, nie może zmie- 
mić następujących faktów,  stwiordzonych 
przez, dochodzenie, przeprowadzone przez Naj- 
wyższą sbe Kontroli, a mianowicie: 

1) że p. Dr Kiernik podpisał ¿w dniu 8 sierp- 
nia 1921 r. jako organizator  Polsko-Amer. 
Bankı Ludowego zawiadomienie do władz 
6 zebrania oryanizacyjaom barku w dniu 
T7 sierpnia; stanowisko prezesa Gł. U. Z. ob- 
jął p. Kiernik przed 4 sisrpnia, ezyli, będąz 
jeż prezesem Gł. U. Z. wykazywał on nicwąt- 
pliwie zainteresowanie sprawami banku. 

2% że w dniu 12 sierpnia (a więc w cztery 
dni po podpisaniu przez p. Riernika zawiado- 


= 


* mienia, byli u niego przedsiawicicie P. A. Ban- 


ka Lud.. których p. Kiernik skierował do Okr. 
Urzędu Ziemskiego do Białegostoku; przedsta! 
wiciele ci jednak nic skorzystali z tak kompe- 
tentnej rady, a powtórzyli swoją Wytność w Gł. 
Urzędzie Ziemskim w dn. 15 sierpnia. 

2) że w dniu 15 sierpnia wiceprezes Gł. U. Z. 
p. Makulski (również płastowiec) dał na poda- 
niu swoją opinię, z której wynikało, Że P. A. 
Bank Lwl. (wówczaa jeszcze nie zorganizowa- 
ny) jest mu dobrze znany! À 

4) że pomima dwukrotnych wniosków preze- 
sa O. U. Z. z Białegostoku, aby odebrać P. A. 
Bankowi Ludowemu prawa instytucyi, upo- 

minionej do pareelacyi, Gl U. Z. załatwił ten 
wiiosek dopiero wówczas, sły Dojlidy zostały 
sprzedane ks. Lubomirskiemu. 

Z drugiej strony chęć p. Kiernika, aby sąd 
uznał oskarżenie, zawarte w  interpelacyi 
posła Śtamiszkisa, za  Oszczercze, pozostała 
w sferze pobożnych życzeń. 

W każdym razie dzięki interpelacyi i wnio- 
skowi Związku Ludowo-Narodowego w spra- 
wie Dojlid Skarb Państwa zyskał, gdyż P. A. 
Pank ludowy dopłacił do pierwotnio wniesio- 
mych opłat stemplowych. wynoszących 4 i pół 
miliona marek, jeszcze 20 milionów 160 tys. 
marek. 

ESR ZET ZZ" | Jap 


| 
| 
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Da T., Sykulski T., Tasiecki St., Terakowski 


Fr., Tetmajer Wł, Tokar Jan, Tokarz T., To- 
maszewski St., Trąbka J., Trebacz d., Trem- 
becki J., Vot Kaz., Wałkowiński J., Warski 
3. Wilczyski J., Wiadrowski L., dyr. Weiner 
prof. Weiner, Węgrzyn K., prof. Wądzinowski 
Wim. Wojdyga Wł, Wolkowski St., Woźniak 
F.. Wójcicki A., Wrochniak M., Wróbel Iga., 
Wum W., Weis Fr., Zając Fr., Zakułski St, 
inż. Zarzecki Janusz, 

Ukonstytuowanie nowo wybranej Rady odhe- 
dzie się we czwartek dnia 20 lipea o godziuie 
1 wieczór, w sali Koła mieszczańskiego, przy 
ul. Jagiellońskiej l; 6. 


Budowa kliniki ginekolog.- 
położniczej w Krakowie. 


Uniwereytet Jagielloński, chege postawić Za- 
kłady, kliniczne na należnej wyżynie, przystą- 
pił jeszcze w czerweu 1920 r. do budowy kli- 
niki ginekolegiczno-polożniczej przy ul. Ko- 
pernika na gruntach obok ogrodu botaniczne- 
go. Z powodu skromnych dotacyi rządowych 
budowa posuwała się dotąd powoli, dopiero 
w obecnym roku Komitot, korzystając ze zna- 
czniejszych funduszów, uzyskanych dzięki zro- 
zumieniu ważności instytucyi przez b. ministra 
Michalskieg.o, mógł zwiększyć liczbę ro- 
botników. Budowę doprowadzonojuż 
prawie do wysokości ł-go pietra. 
Wielkie koszta robocizny i materyału, które 
w stosunku do cen ze stycznia 1921 r. podro- 
żały 12—14 razy, nastręezają władzom uniwet- 
syteckim wielkie trudności. Preliminowane na 
doprowadzenie budowy pod dacie a więc do 
wysokości 8-go piętra, 80 mil. marek (według 
cen z lipca 1921 r.), przedstawiają obecnie, po 
upływie roku, połowę swej waztości. Komitet 
zażądał na r. 1923, celem dokończenia budowy 
w surowym stanie, 200 mil. marek. 

Zaklad kliniczny jest murowany, stropy czę- 
ściowo żelazo-betonowe — korytarze ze wzęlę- 
dów akustycznych przesklepione. Klinika 
obliczona jest na 120 łóżek. Ubikacye 
parterowe- przeznaczone będą w części na am- 
balatoryzra, t. j. badanie i leczenie chorych 
przychodnich. W skrzydle wschodniem znajdą 
pomieszczenie pacycntki, oczekujące rozwiąza- 
nia, w skrzydle zachedniem stanie zakład Rónt- 
genowski dla badań i leczenła nowotworów, 
reszta zaś sal użyta będzie na cele gospodar- 
cze. Oba skrzydła na parterze polączone zosta- 
ną ze sobą od południa obszerna <«werandą, 
otwartą na obie strony a przykrytą wtrandą 
1-g0 piętra, zimową. oszkloną. 

Na 1-szym piętrze (obecnie w budowie) znaj- 
dą się: w pawilonie wykładowym amfitea- 
tralna sala dla 250 medyków, prze- 
chodząca przez 1 i% piętro o wysokości około 
18 metrów, obok zaś kaqcelarya dyrektora kii- 
niki i asystentów. Pod amfiteatrem: Muzeum 
i skład utensiliów, potrzebnych do wykładów 
W skrzydle wschodniem (w wyskoku) sala po- 
rodowa, a poza nią sale dla położnie z wido- 
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Zjazd inspektorów w Zakopanem. 

Od 6 b. m. obraduje w Zakopanem pierw- 
szy Zjazd inspektorów szkół powszechnych, 
zorganizowany przez zarząd Związku inspek- 
torów. Biorą w nim udział inspektorowie ze 
wszystkich wożewództw w liczbie około 150. 
Obrady toczą się nad zagadnieniami natury 
wychowawezej i dydaktycznej. Referaty zawo- 
dowe, praca w komisyach i dyskusye świad- 
cz 0 Śorącem umiłowaniu szkoły, oraz rzete!- 
nem traktowaniu sprawy. W Zjeździe biorą 
mdział przedstawieleie M. W. R. i O. P., oraz 
poszczególnych Kkurutoryów okręgów szkol- 
nych. Imspextorowie ze wszystkich dzielnie 
omawiają także takie kwestye, które dotych- 
czas niejednokrotnie stawały się powodem nis- 
porozumień dzielnicowych. Wynika Zjazdu, któ- 
ry odtąd będzie się odbywał rok rocznie, bę- 
dą nader pomyślne dia stanu szkolnictwa po- 
wszechnego w Polsce. Czynniki miejscowe oka- 
zują Zjazdowi ochotną pomoc. Zdziwienie bu- 
dzi nieobecność inspektorów z Nowego Tar- 
gu oraż Spisza i Orawy, którzy będące gospo- 
darzami szkolniebwa powiatowego Podhala 
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szawy. Obrady potrwają do 20 b. m. Uchwały 
końcowe odesłane zostaną do Warszawy. 
Ubolewać należy, że M. Z. P:, otaczające zal 
wsze zbyt czułą opieką Zakopane, na Zjazd 
inspektorów nie wysłało swego delegata, a 
przecież hygiena szkolna powinna być uwzglę- 
dniona w pierwszej linii, go ogólnie na' obra- 
dach Zjazdu podńoszono. Lubicz. 


Uniwersytet im. St. Batorego w Wilnie, 
składa się w odróżnieniu od innych wszechnie 
polskich, z 6 wydziałów, t. j. teologicznego, 
humanistycznego, prawnego, >przyrodniczego, 
lekarskiego i sztuk pięknych. W roku przy- 
szłym utworzony zostanie jeszcze siódmy Wwy- 
dział — rolny. Liczba sił protesorskich, szcze- 
gólnie na wydziałach: prawnym (10) i lruma- 
nistycznym (12) nie wystarczająca. Wykłada- 
jacych ogółem jest.51, z tego niektórzy dojeż- 
dżają z Warszawy. 

Tiość słuchaczy w ubiegłym roku szkolnym 
znacznie się powiększyła; ogółem zapisanych 
stuchaczów była — 1735, w tem zwyczajnych — 
1096, wolnych — 639. Procent, kobiet stosun- 
kowo bardzo duży, bo blisko 40%. . Wedlug 
wydziałów największą liczbę słuchaczy miał 
wydział humanistyczny — 470, prawny nis- 
spełna 500, lekarski około 400, matematyczno- 
przyrodniczy — 300, „teologiczny, tylko — 27, 
w tem aż 17 wolnych słuchaczy, wreszcie wy- 
dział sztuk pięknych — 81. 
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Sprawy szkody i nauezyeielstwa. wez vae 


osfentaeyjnie usunęłi się od obrad i uczestni | patrzenia sprawy, uchyliła wniossk o postawie- 
etwa Zjazdu. Przewodnictwo Zjazdu otjął p.jnie Budziccha 
Zygmunt Piotrowski, inspektor szkolny z War- | przeprowadzenie śledztwa sedziemu. 


SPRZEDAŻ TYTONIU | PAPIEROSÓW. 
zapowiedzi, odbywała się 
sprzedaż wyrobów tytoniowych we wszystkich 
hurtowniach i trafikach krakowskich. Przed 
skiepami utwomyły słą olbrzymie „ogonki”, Mi- 
mo, że porządek utrzymywała pelicya, natłok 
był tak olbrzymi, że niejednokrotnie przycho- 
dziło do kłótni i bójek. Publiczność otrzymy- 
wała małe ilości tytoniu i wyrobów tytonio- 
wych, bo załedwie po kilka sztuk papierosów, 
względnie po paczusi tytoniu. (W trafikach 
podezas sprzedaży fungówali urzęduicy skar- 
bowi. 

O SZPIEGOSTWO. Jak się dowiadujemy, 
sąd wojskowy w Krakowie pazekazał sądowi 
okr. karnemu sprawy dwóch osobników: Win- 
klera i Orensteina, pozostających pod zarai- 
tem uprawiania szpiegostwa na rzecz ościenne- 
"go państwa. Śledztwo wykazało sensacyjne 
szczegóły z działalności obu aresztowanych. 
Rozprawy przeciw nim odbędą się w jesieni 
bieżącego roku. 

BANDYCI PRZED, SĄDEM  PRZYSIĘ- 
GŁYCH. Wczoraj donasiliśmy o oddaniu. wła- 
dzom sądowym Władysława Budziocha, ucze- 
sfnika napadu rabunkowego na domostwo Cho- 
lewów we Wróblowieach. Prokuratorva, po roz- 
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opowiadać więc będzie razem z Hudybą, któ- 
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ZAMIAST PLACU HINDENBURGA—PLAG 
RATHENAU'A. Rada miasta Norymbergii, 
w której socyalni demokraci i komuniści mają 
większość, uchwaliła zmianę nazwy placu Him- 
denburga na plac Rathenaua. Matka Rathe« 
nau'a, dowiedziawszy się o tem, prosiła o uchy- 
łemie decyzyi ze względu na ewentualne scy< 
sye. Prośba ta jednak nie została uwzględnio 
na i uchwała pozostała w mocy. 


Zawiadomiesia i komunikaty, 


ODZNACZENIE. Tajny szambelan Jego Świąto” 
bliwoścń hr, Rajmund  Przeżdzieeki otrzymał 
w dnia 11 lipca r. b. z rąk J. E. Nuncyusza Apo- 
stolskiego wysokie odznaczenie komandora orde- 
ru Grzegorza Wielkiego. 

NA RZECZ ZAKŁADU IM. KS. SIEMASZKI 
w Czerny koło Krzeszowie urządza komitet w nie- 
dzielę 16 b. m. w €zerny wielki festyn. Program 
ogromnie bogaty. Początek o godz. 3 po poł. Od-' 
jazd pociągów z Krakowa do Krzeszowie o godz. 
1.25, 2.14 po pol, powrót o 7.55, 8.21 i 10.15. 

POŻYCZKI DLA RĘKODZIELNIKÓW Komisya 
kredytowa obwodu krakowsktłego dla drobnego 
przemysłu i rękodzieła przy Województwie w Kra- 
Kkowie przekazała Komisvi głównej+ęw Warszawie 
do zatwierdzenia sprawy pożyczkowe 8-miu ręko- 
dzielmików, względnie drobnych przemysłowców, 
na kwotę $ milionów marck. 

„ZBIÓRKA, Magistrat zezwolił Komitetowi pań 
ziemianek w Krakowie na urządzenie w dniu 15 


i . |b. m. zbiórki pubłićznej na Zakład leczniczy dia 
przed sad derażny i poleciła! 


i dzieci chorych na trachamę w Witkowieach. 
RUINA GROBOWCÓW W RADENIE. Urząd pa~ 

rafialny w Badenie pod Wiedniem zawiadamia 

o rozpadaniu się szeregu grobowców na tamici- 


rego sprawę przekazano również — jak fużispym cmentarzu i wzywa interesowanych, aby, 
donosiliśmy — zwyktemu postępowaniu przed|swoje pretensye zgłosili w urzędzie do połowy 


sądem. przysięgłych. 


STAN POGODY. Prognoza na sobotę: Najpierw 
polepszenie się stanu pogody, ciepicj, wiatry 
w kierunku południowym, potem wzrost zachmu- 
rzenia, skłonność do burz. 

Kraków: Temperatura +18.9, maximum -[-21.9, 
minimum --14.8 opad —, stan nieba: pochmurno. 


Z Połsżi £ ze Świata, 


ROZBRAJANIE WSI UKRAIŃSKICH. 
"W nocy z 12 na 13 b. m. oddziały policyi pań- 
stwowej przeprowadziły rewizyę w dwóch. za- 
mieszkałych przeważnie przez . Ukraińców. 
wioskach powiatu grodeckiego: Polance i Staw- 
czanach. Mieszkańcy tych wsi znani byli 
z bandyżyzmu i dawali się we znaki nieņylko 
okolicznym mieszkańcom, ale także 1 samym 
sobic, gdyż wsie te, rywalizując ze sobą, pro- 
wadziły ciągłą wojnę. 

Rezultatem rewizył było odebranie kilku- 
dziesięciu karabinów, bardzo wielkiej ilości 
amunicyi karabinowej, wielkiej ilosci sztyletów, 
bokserów t innych rodzajów brovi Na rdzie 
aresztowano 150 chłopów, u których znalezie- 
no broń. Akcys rozbrojenia trwa w dalszym 
ciągi. Wobee tego, że na terytotyum woje- 
wództwa lwowskiego ukryta jest znaczna ilość 
broni po wsiach, ma być zarządzona ogólna 
akeya ścisłego rozbrojnia wsi przez pòlicyę. 
państwową. 

GRAD. Dnia 12 b. m. po poładnm gradowa 


burza nawiedziła Ručnik nad Sanem, zniszezy= i 


ła plony w polu i drzewa owocowe. W kiiku 


! września b. s. W 
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kiem na ogród botaniczny. W skrzydle zacho- 
dniem sale: operacyjna i dla chorych gineko- 
logicznych. 

Drugie piętro obejmować będzie takie sams 
sale i urządzenia, jak i na 1 piętrze. Pawilony 


jiednnczeie miearzeńnie w Krata. 
Dnia 10 lipcą ukonstytuowało się w Krako- 


wie Pol Zjedn. Micszezańskie. Liczne zebranie 
w sali Tow. Strzeleckiego zagaił radca miejski 
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miejscach powstały pożary od piorunów. 

| było obchodzone wczoraj u nas pozez wła! WŁADYSŁAW SELIM- BUKOWIŃSKI, poe- 
dze rządowe. W kościele garnizonowym Św.Pio-|ta i krytyk, b. reduktor „Sfinksa“, przyszedł 
tra odbyło się o g. 9 rano nabożeństwo w obe- |do zdrowia po długiej ehorobie, spowodowanej 
cności generałicyi z gen. Osińskim i Truszkow- | napadem bandyckim na. pociąg pospieszny pod 
skim na. czele, korpusu oficerskiego, wiee | Częstochową z 7 na 8 września 1921 r. Obecnie 


spisie nazwisk znajdują się na- 
stępujące polskie: Klambuszewska Katarzyna, 
zmarła 3 czerwca 1911, Woyciechowski Stańłsław, 
zmarł 6 lutego 1804, Stadnicki Władysław, zm. 
18 stycznia 1882. i 


Wiadomośc kościelne. 

MUZYKA KOŚCIELNA. W niedzielę dra 
16 b. m. w kościele św. Piotra o godz. 10.30 
skrzypek W. Wilkosz odegra utwory Godarda, 
Tiblicha, a na Mszy o godz. 12 artyści opery 
nroznańskiej, pp.: M. Wolska-Sobąńska i M. So 
bański odśpiewają pieśni Tostiego, Btradelli, 
Moniuszki i Zdotarzewskiego, — W sobotę 15 
b. m. urządza komitet odbudowy kopuły ko- 
ściołą Św. Piotra, przy pomocy wojskowości 
i magistratu, festival © godz. 8 wieczorem na 
WAW eu. 


CHGFELKI WAWELSKIE- 


Dalsze cegiełki wawelskie ufundowali: 2994-14 
Dr Wałeryan i Jadwigź Koweniccy; 2905-14 Zwią- 
zek Polski Oświata, Tow. T. Kościuszki, z okazyi 
obehodw 3 Maja 1922 r., Curitiba, Brazylia; 29964 
Nowakowa, Seraton Po. Amervka; 2997-4 Ogniska 
Związku polsk. nauczycieli szkół powsz. W- Zba» 
rażu; 2998-m3 Gąsiorowscy 7 Winnik; 2999-tą pa- 
mięci Maryi Starzyńskiej i Gustawa Titza — Ka 
łarzyna Titzowa z synem Henrykiem;; 8000-3 kie- 
rownmictwo. robotnicy i robotnice wojsk. magazynu 
kia Kraków, ;Grzegórzwi; B001-sze Domini 
Kkowie Loempiccy, Warszawa; 3002-g4ą Konstan- 
tówa Jagnińska, Garbaez; 3003-cią Ludwikowię 
Michałowscy, Krzyszioforzyce; 8004-tą Zygmunto- 
wie Michałowscy. Sztokholm — wpłacając pe 
30.000 mk. za eegieftę, 

naa EJ 

KAŻDY może sobie sporządzić iemoniadę miisu: 
jaca, cytrynową lub malinową, wrzucając tabletke 
p LEMONIADA-VITA“ do szklanki zimnej wody, 
ac? w kawiarniach tabletek „LEMONIADAa 

AŚ, 


ZA 


- Z fea!rów krakowatich. 


Piotr Kosqbndzki,eprezes Komitetu organiza- 
cyjnego, podnosząc wielką sympatję, z jaką 
spotkało się stronnictwo mieszczańskie w kra- 
ju. Posiada ono już organizacje w 40 miastach 
samej Małopolski. P. Kosobudski podkęeśMk ró- 
wnież pożyteczną pracę Klubu mieszczańskie- 
go w Soimio i przystąpienie Wiieńszczyzny do 
organizacji mieszczańskiej, 

Przeinawiali następnie pp. Mirkiewicz, dr. 
Em'iewicz i St, Lwek, P. Zakulski podnosił do- 
niostość zorganizowania mieszczan w małych 
minsteczkach. P. Edw. Szneider oświadczył się 
za współpracą inteligentów z rękodzielnikami 1 
kupcami, Po. przemówieniach pp. Surówki, Mo- 
rawskiego, Kiczaka, Króla i Stróżyńskiego roz- 
wiązano Komitet organizacyjny, a przyjąto je- 
dnomyślnie przedstawiony przez p. Kosubudz- 
kiego program Pol. Zjedn. Mieszez, A 

Dw miejscowej Rady P. Z. M. wybrani zostali: 

Aksman L, Bem Rom, Brandys J., Batko 
Y. dr. Berski P., dyr. Bauda Kaz., Berger M., 
Biafik J., inż, Bieniarz W«, dr. Boczar, Chrobak 
'Am., Czechowiez St., Czernachowski J., Cze 
nieki Z, Czubryt P., Cyankiewicz J., Darzew- 
ska K, Długoszewski St., Drozdowski St., Du- 
dek W., Dudkiewitz Mar., Dudziak Kaj., dr E- 
milewicz J., Galiszkiewiez J., Gągol J., Giba- 
szewski WE, Godzicki J., Górecki M., Górski 
Bot, Grodzicki WŁ, Grzywa Piotr, Guzikow- 
ski A., Igiicki St., Igliński W., Jakubek J., Ja- 
rosz J., Jarosz Ant., Jarosz K., Jarra M. Ja- 
atrzebska K., Jaśkiewicz J., Jaworski Alb., Ka- 
sżycki 8. Keyha Wł. Kęsek J.. Kiezak Stan., 
dr Komorowski Bolest, Koperski Jọ, Kopczyń- 
ski IL; Kosobudzki P.. Korzeniowski L., Kowal- 
ski J, Krók Piotr, Kruczkowski Ł., inż. Krze- 
powski Wael., dr Krzetuski K., Kręchna J, Ku 
czyński J., Kuczyński Fr., Kwieciński J., Lazar 
L., Lueck St., Lisiński J., Major M., Marchew- 


-«zvk Ja Markiewicz Z. Marona L.. -Maternowe= 


ski J. ka, Masny J., inż. Mączyński Fr. Me- 
cuarowski Fr., Meresiński WŁ, Michniak Tom., 
Miechoński Wł. Mikeska F., Mirkiewicz Ant., 
Mitasitski J., Morawski Ant. Nalepa Ant., Nie- 
dziełski Tad., Norek K., Ochmański J., Ogo- 
rzały K, Olechowski Ant., Olejak Jakób: ityr. 
Onyszkiewicz Tad., Orefnus J., Orlecki K., dz. 
Ustrowski Kaz, dr Pągowski E., Parafiúski 


. P., Peterek Fr., Piasecki Ad., Piątek W., Fie- 


niążkowa L.,! Piotrowski, Podgórski J., Pogo 
rzelski Ant, Popielówna Hel, Rakisz Sztz., 
Ramza Jọ, Rochowicz Wł, Rożdżeński J., Wó- 
xychi Aag., Rybiński Ant., Sądel J., Schnenler 


dw. Śrilrwówski K., Ścisło Fr, Sikora Igu, 


Bigmek Źry., Siwek Aad, inż. Śmicchowski 
Ta, madio St, Biankiewiez W. 
at, Bnrósska F, Szarek St, Szklarski Lud.. 
„Bez Ant, Szytą Le, Szybowicz St, Szymono- 
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2-go piętra zostaną, połączone również szerokim 


le słoneczne. 

Na 8-cim piętrze chorych nie będzie wcale. 
W pawilonie wschodnim będą mieszkania dla 
systentów i pracownia naukowa, w pawilo- 
nie zachodnim internat dla studentów i stu- 


dentek, oraz ubikacye gospodarcze. W środku | 


budynku między skrzydłami założony zostanie 
ogród na' dwóch tarasach, zwrócony, ku po- 
łudniowi. 

Dodać należy, że na 1-szym piętrze wysta- 
wiona będzie kaplica, w której prócz nabo- 
żeństw dokonywany będzie chrzest noworod- 
ków. Jedna ze sal obok kaplicy przeznaczona 
zostanie na tzw. wylęgniarkę (couveuse), 
gdzie. wygrzewać się będą noworodki niedono- 
szone, aby w ten sposób uzyskały zdolność do 
życia w zwykłych warunkach. Nadto w dużych 
salach 1-go i 2-go' piętra pomieszczone będą: 
archiwum historyi chorób i wictka biblioteka 
naukewa, ` 

Klinika odpowiadać będzie pod każdym 
względem wszelkim wymogom nowo- 
czesnej wiedzy lekarskiej i za- 
opatrzoną zostanie w najnowsze 
urządzenia lecznicze i naukowe. 
Jako jedną z najważniejszych cech Zakładu 
podkreślić należy idealne rozmieszczenie po- 
szczególnych sal, Budowa jest tak przeprowa- 
dzoną, że część ambulatoryjna, oraz wykłado- 
wa, które z natury rzeczy są hałaśliwe i do- 
stępne dla ludzi z zewnątrz, bedzie zupełnie 
oddzielona od sal klinicznych pacyentek, któ- 
re przez to zagwarantowaną mieć będą zupeł- 
ną ciszę. i 

Obeena Klinika  ginekologiczno-położnicza 
pomieście może zaledwie 48 chorych, zapotrze- 
bowanie zaś większej ilości łóżek jest tak ol- 
brzymie, że dwie trzecie ginekologicznych i ro- 
dzących nie znajduje pomieszczenia. W łym ro- 
ku przylęto do kliniki 1.300 pacyentek. Co 
do urządzeń obecnej kliniki wystarczy wspo- 
mnieć, że nie posiada ona nawet ani jednej ła- 
zienki. W imię wiee humanitarnych potrzeb 
oraż w imię dobra nauki winien rząd przyjść 
władzom uniwersyteckim z najdalej idącą po- 
mocą, by znajdująca się w budowie nowa kli- 
nika mogła jak najszybciej stanąć. 

Robotami kieruje arch. Jerzy. Strmkiewicz, 
naczelńik biura technicznego Uniw. Jagielloń- 
skiego, dyrektorem zaś kliniki jest prof. Uniw. 
Jag. Dr Kossner, niezmordowany w zabiegach 
nad uzyskaniem funduszów na budowę Za- 


Stróżyńshi | kładu, 
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sf ikowski ty Dra Ba-: zamie: nowić czasopis Nani 
- - i wojewody Kowalikowskiego, starosty mmiterza wznowić czasopismo „Num, przer- 
otwartym balkonem, przeznaczonym na Sag A wiceprez. m. Wielgusa i innych. Na nabo-iwane z powody okupacyi niemieckiej w ezasie 


żeństwie obecny hył też konsul franeuski w j wojny. 


iKrakowie, p. Zwierzyński. W kościele ustawiła; 
| WOJCIECHA -W KATEDRZE -GNIEŻNIEŃ- 


sią przed ołtarzem kompania honorowa. 


REKGKSTRUKCYA MAUZOLEUM ŚW. 


j Po południu między godz. 4—6 pzedstaWi-i SKIEJ została, przeprowadzona staraniem. kon- 


ciele władz państwowych, autonomicznych 


(Rarwatora dyecezyxlnego, ka. prof. Deńtloffa. 
i wojskowych składali na ręce konsula francu-! Twórcą mauzoleum miał być według jednych 


| skiego Życzenia z okazyi Święta narodowego | Wit Stwosz według innych  niojaki, Hans 
Í Framoji. O godz. 4 po południu orkiestra 20 p.| Brand. Było ono ustawione w r. 14%, w roku 
p. odegrała przed budynkiem konsulatu przy |1656 zostało zburzone przez Szwedów, przy- 


ul. Amdrzeja Potockiego 


Mamsyliaukę, ora? | czem niektóre części poginely, a płyta nagrob- 


szereg utworów muzycznych. Koneertowi przy-|kowa została później wmarowana do nowego 


słuchiwały się tłumy publiczności. 


BOY PROFESOREM UNIW. POZNAŃSKIEGO. 
Dekretem Min. oświaty, z ważnościa od dnia 


barokowego mawzolowm. Obecnie zrakonstruo- 
wano 


trawy pod chórem (muzycznym) między wie- 


29 maja b. r., Dr Tadeusz Żeleński (Boy) mia- żami. Obok po lewej stronie wejścia do dawne- 


nowamy został profesorem” literatury francu- 
skiej na Uniwersytecie poznańskim, 

Tak więc Kraków traci — miejmy nadzieję. 
że nie na zawsze — jednego z najlepszych 
u nas znawców francuskiej: kutury, wytworne- 
go krytyka teatralnego, tłumacza kilkudziesię- 
ciu arcydzieł literatury francuskiej. ' 


Kraków, 15 lipea. 


OSOBISTE. Odwiedzit dzisiaj naszą redak- 
cyę Dr Eugeniusz Meller, Lwowianin, krytyk 
i autor dramatów, piszący w pismach franeu- 
skich i skandynawskich. Niedawno przyjechał 
do kraju z Paryża, gdzie stale bawi, a obcenić 
wyjeżdża do Sztokholmu, gdzie jago dramat 
trzyaktowy „Ralf Thompsen? będzie grany na 
scenie miejskiego teatru. 

NA UROCZYSTOŚCI DO KATOWIC! Tow. 
obrony zach. kresów zawiadamia: Na posie- 
dzeniu delegatów cechów, organizacyi, zrze- 
szeń i t. d. uchwalono wziąć gremialny udział 
w głównej uroczystości zjednoczenia G. Ślą- 
ską z Macierzą w Katowicach w niedzielę 16 
b. m. Na te uroczystości delegacye cechów, 
związków i stowarzyszeń wyjadą ze sztandarar 
mi i insygniami nadzwyczajnym pociągiem 
w niedzielę o godz. 4 rano. — Po legitymacye 
należy zgłdszać się w biurze Tow., ul. Wielo- 
pole 4, II p., w sobotę od godz. 4—7 po poł. 

DWORZEC ZACHODNI W KRAKOWIE. 
Roboty około wykończenia budowy dworca 
zachodniego postępują szybko naprzód. Budy- 
mek stacyjny jest już odnowiony, wykończa 


się tylko ozdobną werandę przed wejściem na | 


go kapitularza umieszczono również jeden 
z najśliczniejszych nagrobków katedry gouiet- 
nieńskiej, a mianowicie płytą z czerwonego 
marmuru dla Zbigniewa _ Oleśniekiego, 
Wita Stwosza. i 
ODSŁONIĘCIE POMNIKA T. KOŚCIUSZKI. 
Dnia 8 b. m. odbyła się we Włodawie (wojew. 
brzeskie) uroczystość odsłonięcia w miejsco- 
wym „parku pomnika Tadeusza Kościuszki, po- 
stawionego ze składek pracowników witeńskiej 
Dyrekcyi kolejowej. Postawiony pomnik jest 
dziełem artysty-rzeżbiarza, p. Jackowskiego. 
J. EM. KARDYNAŁ KAKOWSKI W PU- 
CKU. Donoszą z Gdańska. że w ubiegły ponie- 


działek przybył do Pucka J. Em. ks. Kardy-|- 


na! Kakowski i zamieszkał w klasztorze Sióstr 
Elżbietanek. 

STRAJK MASZYNISTÓW OKRĘTOWYCH 
W GDAŃSKU. Wskutek strajku maszynistów 
okrętowych, 19 okrętów towarowych, znajdu- 
jących się w porcie gdańskim, nie może wyrw 
szyć w podróż. 

KTO FAŁSZUJE BANKNOTY? Dnia 11 
b. m. w Warszawie około godz. 9 władze 
przytrzymały ma ulicy dwóch chałaciarzy, nio- 
sących walizki z fałszywymi banknotami. Oka- 
zało się, że obaj należą do bandy fałszerzy 
pieniędzy. 

SPIS LUDNOŚCI W CZECHOSŁOWACYT. 
Czechosłowacki - Urząd statystyczny ogłasza 
wynik spisu ludności, Odnośnie do narodowo- 
ści zamieszkujących Czechy (bez Moraw. i Sło- 
waczyzny), Sprawa przedstawia się następu- 
liąco: Czechów jest 4,250.000, Niemców 
2 500.000. Czesi zatem tworzą dwie trzecie, 


dawne mauzoleum z części, jakie się |; 
| Tuan i ustawiono w przedłużeniu głównej 


dłuta |5* 


„DRUGI MĄŻ* M. FIJAŁKOWSKIEGO. Dzisiaj 
wchodzi na afisz doskonała mowość antora „Pana 
posła”, p. t „Drugi maż“. W pomysłowej fabule 
przedstawia, Fijałkowski tym razem konflikt psyx 
ehologiczny małżeństwa, w którym zwycięża jo 
dnak zdyowy, instynkt 'etyczny jego sarmackich 
; bohaterów. a „a | 

OPERA L OPERETKA. Dziś. w sobotę, przeds 
stawi się „Odmłodzony Adolar*, celem rozbawieś 
nia publiczności, pragnącej śmiechu i dowcipu 
Jutro, w niedzielę, wieczorem po raz ostatni w 
tym sezonie „Amor w śniegu" z aclowiczem w rod 
li cesarza Franciszkó Józefa. południn petoa 
wdzięku i humoru „Piękna Syrena". Najbliższy 
tydzień poświęcony będzie prawie wyłącznie opc- 
rze. Grane będą opery: 17 b m. „Carmon“, 18-ga 
„Pajace* i „Cavaleria“, 26 — „Trubadur“, 22 -~ 
„dydówka”. W | ży „Cammen“, obok p. Grn- 
zczyńskiege w roli Dom Joscgn, wystąpi w partyk 
tyta lowei p. Wolska-Sobaúska, artystka opery, pov 
znańskiej. 


Regoriune tewkru miej. ku. 3. IMonnekiaga. 


Sobota 15 b. m.: „Drugi maż“ (premiera). 
Niedziela 16 b. m.: „Drugi mąż” M. Fijałkowi* 


skiego. : 
Poniedziałek W b ms: „Drugt mąż* Fijałkowe 


skiega. 
Wtorek 18 b ms „Drugi mąż* Fijałkowi| 
skiego. 


Miejski teatr: Opera 1 Operetkz, - . 
Sobota 15 b. m.: „Odmłodzony Adolar“. ' 
Niedziela 16 b. m.: Po poł. „Piękna Syrena’: 
wieczorem „Amor w śniegu”. 

Poniedziałek 17 b. m: „Carmen“, 

Wtorek 18 b. m: „Pajace* i „Cavaleria rak 
sticana”, 


Zawody pływackie o mistrzostwo Krakowa. - 


Dnia 22 i 23 lipca b. r. odbędą się w pły< 
walni Parku Krakowskiego zawody pływackia 
o mistrzostwo Krakowa, urządzone starani.m 
Sekcyi pływ. A. Z. $, w porozumieniu z Pul 
skim Zw. pływ. w Warszawie. 


L] 
2 sali sądowej. 
O rabunki na G. Śląsku. 

Głośna sprawa przeciwko podpor. Jerzemu 
Kozietulskiemu i tow., oskarżonym © rabunki 
na G. Śląsku, znalazła swój epilog przed s% 
dem wojskowym we czwartek 13 b. m. Rana 
togo dnia przesłuchał trybunał, któremu prze” 
wodniczył podpułk. Dr Bartik, kilku świade 
| ków. Q godz. 3 popoł. odroczył przewodnie:ą-: 


peron. Również wyszutrowano obszerny plaej Niemcy jedną trzecią część ludnośgi. Niemie- | cy posiedzenie do godziny 5 popoł. i od tej 
obok torów kolejowych, oraz boezną jezdnię. | ckie pisma zarzucają, że uwzględniając metody godziny trwała już rozprawa bez przerwy i9 
Oficyalne otwarcie dworca zachodniego nastą- |spisu dokonanego, Niemców ma mieszkać Wł godziny 4-tej rano, osiągając w ten sposób re: 


pi w najbliższym czasie. 


m 


| Czechach 3.000.090, : 


ikordową Cyfrę 14-gDdzinnei rozprawy 


Rr. 158. 


stwa wszystko to zniecie I zapłaci, bo już nie 
takie „drobne“ historje w tutejszej  salinie 
bywały. Ciekawe jak się historia z tym no- 


Na popeludniowem posiedzeniu podpułk. Dr 
Bartik, zredsumowawezy winiki rozprawy, za- 
ankriął postępowanie dowodowe i udzielił gis- j 
au prokuratorowi podpulk. Dr Jakubowskicmu, | wym „wiekiem socjalikiem* skończy (p. Janu- 
a następnie obrońcom. Po wywodach adwoka- |szowi na imię Wincenty), ale na tem cierpi po- 
itów trybunał udał się na naradę, poćzem cgło- |wega Rządu, Skarb państwa, a wreszcie i na- 
Bił wyrok, mocą którego podpor. Jerzy Kozie- + p [ he : | 

ulski, sierżant Matuszak i wachm, Skrzypczak przeniesiony nicma gdzie mieszkać i z rodziną 
ostali uwolnieni od wszystkich punktów aktu gniecie Się w ciasnej kanesiarji, bo p. Janusz 
bskarżenia i natychmiast wypuszczeni na wol. |dalej zajmuje cały pałae z kilkunastoma ubi- 
ość, zaś kpr. Józef Jambor i kpr. Ludwik Re- kacjami mieszkalnymi.. 1 y= i: 

dyk ukarani więzieniem przez 18 miesięcy. Musimy także parę słów poświęcić tutejsze- 

Prokurator zgłosił „zażalenie nieważności, pou P. staroście i stosunkom panującym w Ra- 
Aczkolwiok nie sprzeciwił się wypuszczeniu na |dzie powiatowej. Czyn'my to dlatego, bo p. 
Wolność pór. Kozietulskiego i sierżantów. |starosta popsuł się od pewnego czasu, Będąc 

Rozprawie przysłuchiwali się do rana spra- | bowiem ISarzem rządowym nad Radą po- 
wozdawcy dziennikarscy, zaproszeni jako mę. | viatową, zupełnie zaniedbuje załatwianie spraw 
Mowie zaufania, gdyż rozprawa była tajna. powiatowych, „ Powolując Się często na radę 

przyboczną, prawie wcale jej jednak nie zwo- 
Oszustwa zbożowe. łuje, bo na cóż, kiedy do niej powołał samych 

Przerwana przed kiłku dniami rozprawa w prawie piastowców. których głową jest niejaki 
. Bqdzie okr. karnym w Krakowie przeciwki: Brożyna. Z tym Brożyną wyłącznie starosta. 

Stefanowi Księ.s.ki.e.mu, właścicielowi konferuje pod kątem interesów bogatych chło- 

firmy handi. „Ekonomia“, oskarżonemu 0 Qezi- pów i obszarników = zaś na podania innych 
Riwa przy dostawach zboża na szkodę kilku |partji nawet dotąd nie raczył odpowiedzieć. 
towarzystw rolniczych. zakończyła się wczoraj | Powtóre p. slarosta w nieludzki wprost spo- 
w południe. Trybunał skazał Księskiego na |sób traktuje drożników powiatowych, którym 
(iwa lata ciężkiego więzienia z obostrzeniami. |płaci miesięcznie tyle, ile górnik salinarny za- 
Przewodniczył 8. 8. 0. Hubaczek. rabia za jedną szyehtę, a jeśli się drożnicy 0 


poprawę dopominają, to ich delegata wyrzu- 
„a= i EET | za drzwi... Tokże ustawicznie zwleka z wy- 
y.4 Wi Hiezki platami dla. robotników drogowych, za mate- 
i Eb" LE rjały drogowe i t, d. Obciąża nadmierną pracą 
(Ze salin. — Wieck Socyalik. — Sprawy powiato- | ponad. siły funkcjonarjuszy «rady powiatowej, 
we. — Emeryci sałinarni. — Rozdrażnionie zbun- 
krutowanych pepażowców). 


których obecnie jest o połowę mniej niż daw- 
niej i każe im urzędować za nędznem wyna- 
erodzeniem, ręekomo z braku funduszów, elip- 
ciąż miliony leżą zamknięte w kasie powiato- 
wej. No — ale tak sobie podobno życzy Bro- 
żyna i to jest dla. p. Starosty miarodajkem.... 
Niektórzy mówią, że p. starosta miał się po 
psuć mniej więcej ad tego czasu, jak zaczął 
chodzić na purimbale j za. często począł wda- 
wać się z tutejszym „wiekiem socjalikien*, W 
każdym razie województwo powinno wiecej 0- 
kazać zaintercsowąnia się sprawami rady po- 
wiatowej w Wieliezce... 

W niedzielę 2-go lipca br. odbyła się w sali 
Rady miejskiej liczne zgromadzenie emerytów, 
i emerytek sulinarnych pod znakiem bez.par- 
tyjności. Uchwałono szereg razohicji w sprawie 
regulacji emerytury, tudzież wyrażono na wnio 


Klikakroinie pisaliśmy już w „Głosie Naro- 
Aut o dziwnej partyjności Zarządu salinazncyo 
w Wieliczce względem istniejącej tutaj chrze- 
tijańskiej organizacji robotniczej. Kiedy jesz- 
tze wszystkim robotnikom strącano przymuso- 
Wo co miesiąc daninę na rzecz PPŹ,, *trudno 
bylo dociec, gdzie jest większość: jednak wsku- 
tek nacisku organizacji chrześcijańskiej, za- 
rząd saliny zaprowadził na polecenie Warsza- 
wy t zw. deklaracje pisemne, pokazało się, 
kę za, socjulistami oświadczyło się zaledwie po- 
owa robuzników. Nie wystarczgło to Zuraądo- 
Wi nie stawy na Stanowisku bezpartyjacm, sle 
majad widać jakieś wspólne interesą (albo i 
Frzechy) z czasów. rządowej aprowizacji z %0- 
tjalistami, szedł im zarząd wszędzie i zawsze ) 
na' rękę, a choć się tega osobiście pp, Barącz,|sek ks. M. Selwy podziękowanie p. posłowi. 
"Skoczylas i Dawidowski wypierali, ani raza E. Bigońskiemu z Chrześć, Demokracji, za rze- 
mie sprostowali  umicszezonych przeciw nim felne zajęcie się niedolą tut, emerytów sślinar- 
„zarzutów w „Głosie Narodw*. A możnaby ju 2y- |nych w odpowiednich Ministerstwach w Wars, 
iporuuieć tych dowodów z przeszłości niemaio. |szawie, 72 
(Na razie rozchodzi się o wypadki z ostatnich | Należałoby przostrzedz jednakże tutejszych 
(czasów, Trzeba dodać, że w ostatnich miesią- | emerytów przy zakładaniu nowej organizacji 
(each PPS. w salinie. zaczęła się rozpadać w |przed ludźmi, którym swojego ezasu, konie 
gruzy. a jeśli dziś trzyma się jako. tako, to |zjadły. rachunki i dotąd się z pieniędzy, nie 
fest to zasługą Zarządu żupy solnej w Wieli- | wyliczyli, A i 
czce, w osobach inż. Dawidowskiego i Janu-| Bocjaliści wieliecy są obecnie w ciężkich 6- 
Bza. palach. Przez swoją gospodarkę czy to w sali- 

O tych dwóch panach słów kilka.. nach, czy w mieście, czy w powiecie na całoj 

Po upadku Austeji zaistniała w salinie niele- linji się skompromitowali, to też na poufnych 
gaina instytucja t, zw, rady robotniczej ko-|partyjnych zgromadzeniach dawni agitatorzy 
Po aianej, (PPSy otona, z delegatów mocjali:. pagaia zie ich lasce kiina znanych 

Ly cztwyti, ` przez krótko egów 1 Tatary “arik 
trzęśli całą saliną, W palę chwili skómprur gożarcysey ME Wice sotie do kai 
wmńtowali się doszczętnie przez „uczciwą“ go- |jafską organizacja robotnicza, skupiająca w 
xpodarkę przy 'aprowizacji rządowej i cała ta|swpich związkach conajmniej połowę ogółu ro- 
ruda się rozieciała. W pzywatuej kopalni, za bofników tutejszych, demaskuje na każdym 
takie sjnawki, jeśli nie delegaci, to dyrekto- kroku ich machinacje i stąd jej przywódcy są 
rzy siedzielihy dawno pod: kluczem, ale tutaj |w ostatnim czasie przedmiotem wszelkich 1m0ż- 
wszystłko ucichlo a skarb państwa pokrył nies |liwych wymyślań, obelg i oszczerczych kałumai, 
obory.. Jest widocznem, że byli tu winni nio- Wieliczka, Jipiee 1922 r. Szpak, 

„którzy zarządcy saliny wielickiej Bo cóż SiĘ | zmazannsanemenszedemenze 
dzicje? Oto obecny naczelnik sżliny inż, Da.| | 
midoweki, zaprzysiężony, żeby tak powiedzieć 
+— przyjaciel FLS, — zgodził się pod koniec 
czerwca br, na dokónania nowych wyborów 
delegatów socjalisiyczeych rady ı kopaicianej 
iwedług staroświeckiej metody wyborczej, do- 
godnej dia socjalistów w danej chwili, bo nie 
uwzględniającej ani list wyborczych, ani tajno- 
BO, ani proporcjonalności, aby w ton sposób 

a siebie narażonego na poważne zarzuty dzia- 
łania na szkodę skarbu i zarazem bankrutu- 
Jaca PPS. uratować. 

Tutaj dopiero wylazło szydło z worka i tu 
P. Dawidowski okazał się pospoiliym manckt- 
Lem socjalistycznym. Oświadczył bowiem wy- 
ważnie delegacji organizacji chrześć., że wrazie 
glosowania przy wyborach do rady kopalnianej 
Mniej niż połowy robotników, wybory uniawx- 
Żni, a zarządzi nowe na podstawie lst wybor- 
czych; — jednakże kiedy organizacja chrze- 
Ścijańska wydała odezwę do robotników, aby 
Rig wstrzymałi od głosowania, i istotnie na so- 
kialistów głosowała tylko jedna czwarta ogółu 

„ dzi pracująsych w kopalni, wówczas p. Da- 

Widowski złajnal słowo i powiedział, że wpra- 
wadzie wybory mało go obchodzą, ale ich, unie- 
Ważnić nie może, ani też przedstawionych 
Przez organizację chrześcijańską delegatów $ 

mieniem reszty nicgłosujących * zatwierdzić ró- 
wnież nia może... Taka polityka p. Dawidow- 

' škiogo daleko nie zaprowadzi... P. Dawidow- 

« saa = przypodobania się raj 

1 £ ji pensji emery ów i 
ACE NETA 
Ce R neme przydzielenia bufetu 
iw kopalni najbardziej do tego powołanym tj 
Wdowom i sierotom chrześcijańskim w Wieli. 


Natka, literatura, sztuka. 


„ILLUSTROWANY TYDZIEŃ  ŚLĄSKO- 
DĄBROWSKI" w numera , %gim przynosi 
między iaaymi opis spisania w Rybniku „Hit 
storycznego dokumentu", dotyczącego odda- 
nią przez międzysejusznicą Komisyę rządzącą 
przyznanych Polsce obszarów, dalej poglądowe 
omówienie akcyi plebiscytowej i jej wyników, 
wiadomości o stosunkach  narodowościowych 
j ucisku żywiołu polskiego w „Niewyzwolonej 
części G. Śląska, wreszcie dalszy ciąg rozwa- 
żań nad układem genewskim, oraz kronikę. 
Numer ilustrowany jest widokami hut, zakła- 
dów fabrycznych, pracy w kopalniach ż t. p. 

„MYŚL NARODOWA” mr. 28 (z 15 lipca 
b. r.). W numerze tym znajdujemy, z okacyi 
zamachu na Hardena, niezmiernie cięty. artykuł 
A, Nowaczyńskiego, wykazujący na podstawie 
cytat z redagowanego przez Hardena pisma 
„Zukumft”, że ten, obecnie postępowy. antymii. 
tarysta, kosmopolityczny pacyfista i republi- 
kanin, był do roku 1916 najzagorzalszym pod- 
żegaczem wojennym i trąbą jerychońską woju- 
jącego pangermanizmu. Aktualne sprawy prze- 
sileniowe poruszają notatki: „Analiza głosowa- 
nią z dnia 7 lipca”, „by gabinet Śliwińskiego”, 
„Jam Dabski o Piłsudskim w r. 1918". Kwestyi 
żydowskiej dotyczą artykuły „Polegli w Wil- 
nie”, „Od Jankla do Jankielewicza* (jak nam 
żydzi szkodzą zagranicą), „Szarańcza idzie na 
G. Slask” (niebezpieczeństwo inwazyi żydow- 
skiej), .„Rajza Grobstejn* (żydowska propa- 
ganda pornograficzna wśród młodzieży pol- 
skiej) i t. p. Prócz tego, numer ten zawiera 
jeszcze rzeczowy artykuł, przedstawiający 
„Nędzę emerytów wojskowych”. oraz zdema- 
skowanie pełnych fanfaronady kłamstw p. B. 
Merwina na temat przedwyborczych walk 
w Ameryce., W 


SERA So PARDO z Z GEE FO 
Listy do Redakcyi. 


A teraz parę słów o p. Janusza, który to 
Wł wielką figurą w salinie i dorabiał się jak 
megt z socjalistami na t. zw. kooperatywie itp. 
aż tak się zagalopował, że ..musiał byćo„urzę 
dm przeniesiony do wschodniej Małopol- 
si, 
„, Leez rozim od czego? P. Janusz wystarał 
Się:w zakladzie dra Piltza w Krakowie o świa- "REKE Św 
doctwo, że jest kompletuym warjatem, dziesp Karol Cieśliński w Jaśle sprzedał Agencyą 
dzicznie obciążonym() i absolutnie mie może | dzienników i skład przyborów szkolnych i kan- 
ŚŚĆ na wschód, bo dostaje nerwodvości na widok | esłaryjnych żydowi Marguliesowi, a ma podo- 
ukraińców it p... wskutek częgo musi zowłać | bno zamiar kupić coś w Katowicach na nazwi- 
na miejscu. Traja sobie dośpiewić. „że jest | szo tościa p. Dingesa. 
gowzcbny tutoszym sacjalistom, ponieważ ma Dyrckcya Okręgowa Tow. „Rozwój“ 
Bodolpo kandydować ma posła”, Skarb Pai- w. Krakowie, 


” 


stępca p. Janusza jnż. Waclawik, który tutaj | 


„MŁOR NAROÓWU" z Tais IG Lipca, 192% Roku. 


| Obrady Sajmu. 


. n 
f 


strajku i stworzenia rządu robotniczego, 


Warszawa. P. A, T. Na piątkowem posie- 
dzeniu Sejmu, po wspomnieniu pośmierinem 
o pośle Chaniewskim, przystąpiono do dalszej 
rozprawy w trzeciem czytaniu nad ordynacyą 
wyborczą, Š 

W dyskusyi zabierali głos posłowie: Buzek, | ™k. niem, Cała kwota ma być użyta na pokry- 
Rosset, ke. Lutosławski, Opal, Niedziałkowski | Ci? kosztów świadczeń na rzecz Ententy. 


i Suligowski. Dyskusya toczyła się głównie nad ga) 
Fiasko konferencyi haskiej. 


sprawą obwodów głosowania i list państwo- 
wych. 
Pos. Szuligowski zaproponował ponowne ode- 
A è e naat Haga, (A. W). Zerwanie konferencji kaskiej 
słanie ord do 1 sz wy- 5 } fi iej 
EE do~ roge y i TOTE a zdaje się być nieuniknione. Sewiety nie tylko 
nie cheą przyjąć zobowiązań ca do zwrotu ob- 
cej prywatnej własności, lecz również odma- 


znaczeniem krótkiego terminu. 
Na tem dalszą dyskusyę odroczono. Nastę- 
wiają zwrotu odszkodowań. Wobec tego dal- 
sze posiedzenia okazują się bezcelowe. Chara- 


pnie przyjęto w drugiem i trzeciem czytaniu 
zowełę do ustawy podatkowej, Do komisyi 
odesłano szereg wniosków nagłych, między in- ; ; 

A E A „|kterystycznem jest, że wyrazicielk niezade- 

miosek P. S. SSC s 3 8 4 
YI L w spramigielacyi markii nia zPetanowiika Rosji była Anglja. 
Utrzymanie konferencji byłoby możliwe, gdyby 

delegacja sowiecka w ostatniej chwili zmieni- 


do przyszłej waluty, 
Następne posiedzenie we wtorek o godz. 
ła swe stanowisko. Jest to jednak mało praw- 
dopodobnem. Przy takim sianie rzeczy konfe- 


5 po połudmiu. 
» ` l ) 
święto francuskie w Warszawie,  |rencja byłaby zamkniętą jeszcze w bieżącym 
miesiącu po wypracowaniu i przyjęciu rapor- 


Warszawa. (A. W.) Dnia 14 b. m. w Toczni- |? „A 
cę zwycięstwa Francuzów, odbyła się na Placu tów podkomisji, 
Saskim uroczystość wojskowa. Po mszy św. 
w soborze gen. Sosnkowski dekorował wielkim 
krzyżem „Polonia Restituta“ szefa franc. misyi 
wojskowej, gen. Dupont, orderami komandor- 
skimi 4 pułkowników? orderami  oficerskimi 
10 oficorów i 6 ofieerów orderami kawalerski- 
mi. W dalszym ciągu dekorowano orderami 
„Virtuti Militari“ szereg ofieerów francuskich. 
Ze strony francuskiej gen. Dupont udekorował 
krzyżami „Legii Honorowej“ gen. Romera, Su- 
szyńskiego, pułk. Jagniątkowskiego i innych. 
Przed nowymi kawalerami orderów defilowały 
wojska, W uroczystości brali udział prócz ge- 
neralicyi polskiej przedstawiciele ręądu, władz 
komunalnych i niezliczone tłumy ludzi. 


Min, Makowski w edpowiedzi 
Vanderveldemu. 


Na znaną depeszę p, Vandervclda w spra- 
wie procesu Dąbala min. sprawiedl. p. Makow- 
ski wystosował za pośrednictwem p. Daszyt- 
skiego odpowiedź, że znajomość ustaw w Pol- 
sce obowiązujących i przebieg procesu wyklu- 
cza kategorycznie możliwość wysnuwania ja- 
kichkolwiek analogii z procesem eserów w Mo- 
skwie. Oskarżony może sobie wybrać obrońcę 
według swej woli, tylko oczywiście ten ostatni 
musi znać język polski, by mógł brać udział 
w rozprawie. Przekonania społeczne czy poli- 
tyczna nie odgrywają tu żadnej roli. $żąd też 
przedłożona przez Vandervelda propozycya mo- 
gła wynikać tylko z nieporozuniegia i niezna- 
jomości istolmego stanu rzeczy. i 


70 MILIARDÓW POŻYCZKI PRZYMUSOWEJ 

Berlin. (A. W.) Komisya podatkowa Reichs- 
tagu przyjęła w drugiem czytaniu ustawę o po- 
życzce przymusowej w wysokości 70 miliardów 


— 


Zamach Ra prefekta policyi paryskiej, 


Paryż. PAT. Na powracającego w automo- 
bilu z uroczystości święta narodowego prefekta 
policji paryskiej dokonał : zamachu rewolwero- 
wego anarchista Gustaw Bouvet. Strzał jednak 
chybił, Sprawca schwytany oświadczył, że do- 
konał zamachu, by zwrócić uwagę na poioże- 
nie proletaryatu, 


DE VALERA UMARŁ. 
Paryż, PAT. Tąajcaep, Wedlug -doniesienia 
„Daily Expræs“ De Valera umarł. 
Według doniesień z Dublina naczelnym wo- 
dzem armji irlandzkiej wybrany został Collins. 


Wiadomości gospodarcze. 


„Go już sparcelowana ? 


GŁ Urząd Ziemskiw Warszawie ogłosił spra- 
wozdamie z półtorarocznej swej działalności ed 
lata 1920 do 1. stycznia 1922. 

Z tabeli statystycznej okazuje się, że najwię- 
cej spareelowino w Kongresówce, a mianosi- 
cie 191 obszarów o przestrzeni łącznie 43,174 
hektarów przez rządową parcelację, dalej 131 
obszarów. o przestrzeni 19.492 ha przez insty- 
tucje upoważnione, zaś 144 obszary, o przesbrz, 
9.973 ha przem prywatną parcelację, 

Co do Małopolski (b. Galicja z Krakowem), 
to tu rządowa parcelacja prawie A nie 

; j miała miejsca, także prywatna pa cja była 
ksi awikagkawi 5 0 Proj wa TM 

Warszawa. (Telef. wł). Rząd polska wystoso- | 1783 ha), natomiast instytucje tupoważuione 
wał nową notę do Sowietów w Sprawie napa |zczparcelowały w tej dzielnicy 56 obszarów 
dów na nasze granice wschodnie, Nota ta |nrzestrzeni łącznej 10.628 ha. a 
; tad, że odpowiedź sowiecka dama w tój| Co du byłego zaboru pruskiego etatyżyka 

prawie jest niewystarczającą, nie wykazuje ant działalności instytucji apowa- 


, F „ |žrionych, ani prywatnej parcelacji, działała tyl- 
Wszczęcie rokowań baadi. z Niemcami. |ko parcelacja rządowa. która objęła „10 obsza. 
Warszawa. (A. W.) Dnis 14 b. m. przybyła 


rów przestrz. łącz, 11.219 ha, 4 
do Warszawy delegacya niemiecka do rokowań Oeobno wykazane są „Kresy wschodałe, a 
o konwencyę i o ogólny traktat handlowy 


więc Wołyń, Polesia i ziemie przyległa. UW tych 
polsko-niemiecki. Pierwsze posiedzenie odbę> stronach nie było parcolacji rządowej. Nato- 
dzie się dn. 15 b. m. przed południem w pre- 


miast prywatna parcelacja wykazuje 20 obsza- 
5 i 5 

łe” ministrów. Równocześnie z de- rów przestrz. łącz. 18.058 ha. 

legatami niemieckimi przybył posol polski w 


A teraz komu sprzedawano parcele? 
Berlinie, dr. Madeyski, oraz sekretarz poselstwa Ze statystyki okazuja się, że rządowa parte- 
dr. Jażdzewski 


lscja tworzy głównie samodzielne gsspoiar- 


= = |stwa, dla inwalidów i beźrolnych, zaś instytn- 
O RATYFIKACYĘ KONWENCYJ GOSPO- jcie upoważnione i prywatna parcelacja szły w 
i DARCZYCH. równej mierze ku tworzeniu nowych gospo- 


darstw dla powyższych  kategorji nabywców, 
jak i ku zasileniu gospodarstw już istniejących, 
najwięcej jednak sprzedawały małorolnym: 
W statystyce parcelacji rządowej w Konęre- 
sówce znajdujemy obszar 10.255 ha jako wy- 
dzielony na cale państwowa i społeczne”, 
 SIMPEGE = 00 


Stan aprowieaeyjny Polski. 

P. Jerzy Gościcki, kierownik Wydziału społe- 
czno ekonomicznego Związku polskich organt. 
zacji rołniezych w Wamszawie, udzielff redak- 
cji „„Rzeczypospolitej” szeregu informaeji o wi- 
dokach tegorocznych zbiorów 

— W porównamiu z rokiem zeszłym obszar 
zasiewów w Polsce w roku bieżącym powięk- 
szył się w sposób dość znaczny, gdyż blisko 
o_24 proc. 


Warszawa. (A. W.) Na posiedzeniu Rady: mi- 
nistrów. dziś wieczorem rozpatrywany, bydzie 
szereg wniosków min*sgre spraw zagranicznych 
Namitowieza, dotyczących ratyfikacyi konwen- 
cyi polsko-włoskiej, Oraz ratyfikacyj konwem- 
cyi polsko-niemieckiej w Sprawie kopalń górne- 
ślaskich. 

TER ony EE ME E WPA TERE oa 


Hamni nortagam da Niemir 


Paryż. (A. W.) Według przypuszczeń, komi- 
sya reparacyjna zgodzi się na udzielenie Niem- 
com moratoryum pod następującymi waranka- 
mi: 1) utworzenie kontroli finansowej w Niem- 
czech przez państwa sprzymierzone, 2) przy- 
znanie zwłoki w wypłatach zagranicznych dłur 


c 
== EE ZEE 


i k F od — Wschodnia część Polski, zwłaszza zaś 
gów Francyi; 3) wydanie między ga południowo-schodm., a więc Wołyń, Matopo 


pożyczki reparacyjnej dla Niemiec, Komitet 
Morgana będzie, wadle wszełkiego prąwdopo- 
dobieńsbwa, ponownie zaproszony, dla omówie- 
ma sprawy, pożyczki. 


Greźba rozwiązania Reichstagu, 


ska wschodnia i południowa Lubelszczyzna 
mają wybitnie dobry urodzaj dzięki obfitości 
opadów. W Poznańskiem, na Pomorzu, w zach. 
części -Kongrosówki ż w zach. Małopolsee stan 
zasiewów zarówno ozimych, jak i jarych jest 
również pomyślny. Jedynie tylko Środkowa 
część b. Kongresówki, a mianowicie powiaty 
Berlin. (A. W.) Sytuacya polityczna w Niem- ziemi Płockiej, Łomżyńskiej f Warszawskiej tak 
tzech zdajo się wskazywać na bliską ewentual dotkliwie ucierpiały od suszy, iż stan zasie- 
ność rozwiązania Reichstagu. Przyczyna tego|wów ozimych i jarych jest w, tych powiatach 
leży przedewszystkiem w trudności stworzenia |niezadawalniający. . „A 
kożlicyi rządowej i w walce bloków politycz.| Co do paszy, a mianowicie traw, stana i Ko- 
nych. Wciągnięcie do rządu niezawisłych uwa-|niczyn, to rok bieżący będzie jeszcze gorszy, 
żają za niemożliwe. W związku z sytuacyą, po-|uż zeszły. Jasną jest rzeczą, it w sposób uje- 
wrócił do Berlina Dr Wirth i odbył konferencyę | Mny odbić się to musi na hodowli inwentarza 1 
z przywódcami centrum i demokratów. Gdyby |na produkcji nabiału. Ta 
nie przyszło do porozumienia, Dr Wirth ma == c" 
ustąpić, robiąc miejsce Ebertowi, któremu po-| WĘGIERSKA DELEGACJA EKONOMICZ. 
wierzonoby misyę tworzenia nowego gabinetu, W POLSCE. W drodze do Warszawy zwiedziła 
Sytuacyą utrudnia niepomiernie stonowisko |onegdaj biura i place „Targów wschodnich“ we 
socyalistów i komunistów, żądających uchwa- |Twowie delecacja węgiersk. min. handlu, min. 
lenia ustawy o ochronie republiki w _pierwot- | pełnomocny hr. Czekowicz i wicedyr. węg. Pow. 
m obostrzonem brzmieniu. Przegłosowanie |Banku Kred. Kallay. Oprócz Polski delegacja 
ich żądań przy drugiem czytaniu spowodowało jma zwiedzić Bułgarję, Łotwę i Estonię, celem 
i wysunięcie kwestyj rozwiązania , Reichstagu, |zhadania stosunków ekonomieznych i gospodąc- 


marki niemieckie 1240, 


AE, © 


natychmiastowego proklamowania gencraluego czych tych krajów orz wzajemnego zbliżenia m 


Węgrami, 


CENY WARZYW. Wczorajszy targ zaopa< 
trzony był obficie w warzywa, znacznie natos 
miast było mniej ogórków. viż w ubiegły wto 
rok, a ziemmiaków nowych byłe bardzo mało 
Ceny warzyw były następujące: Średnia wiag 
zka kalarepy 100 mk., marchwi 70—100 mi. 
buraków 100 mk.. pietruszki 100 mk., cebulý 
80 mk., kalafiorów 160 mk., główka sałaty 
10 mk., 1 kg. grochu w strączkach 120 mł. 
kwarta bobu 100 mk., wreszłie ogórek Średnief 
wielkości 50—70 mk. 

=- 

SPADEK DOLARA NA GIEŁDZIE LWOW- 
SKIEJ. W związku z moratoryum, które mają 
strzymać Niemcy, oraz stanowiskiem Anglii 
i Ameryki wobec kwestyi reparacyjnej, na 
twowskiej giełdzie nieoficyalnej ustał popyt zx 
dalarami. zmnicjszyła się podaż marki niemie- 
ekiej. Toteż dolar zaczął gwałtownie w dniu 
wczorajszym spadać. Marka niemiecka otrzy- 
mała tendencyę zwyżkewą. Na giełdzie nieofi- 
cyalnej zupełny zastój. Apatya w tranzak- 
eyach. Spodzicwanym jtst coraz większy spa- 
dek dolarów. 


WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 
z dnia 14 lipcś 1922 r. * L129 


Wniaty | dewtzy: sta m. żądane esesakt 
Polary St. Z . œ B %150*— = 
- trnadywzić . 5 è 5 
Franki traneuckie 5 l 4a a 
" belgijskie è 


= szwajcarzkie , 

Funty azteriingi . P! 

Marki niemieckie 

Korony 
- 
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tryackie „ 
czecho-zlowackie 
węgiergkia 
szwedzkie 

u duńskia 

n norweskie 
Lei romažskio . 
Liry włeskia + 
Marki fińakia . . 
Fłorany holenderskie F 
Rubla carslna po 500rb. . 
dumskie „ 
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Alcye bankowa: 
Polski Bank Przemysłowy I-Votm. , 
Rank Hipotevzny ń d 5 
a Maimwaji F « 
Ziemaki Bonk Kredyjowy å A 
Powazechuy Bank Kredylowy S. A. | 35 
Ake, Banl: Związkowy I=VFI . 
Bank Komercyalny I-IV A 
Bank Ziemski dia Kresów, La 
Bank FHiandłągpy w Waraznawie 
Banik Kredytowy w Warszawie 
Bank Związku Spółelt zarobkowych 
Włedeński Bank Związkowy . 
„Merkur” T. A. Bank i Kantor wym 


ńeui 


Akoyo Tow. handl I przerm.: 


Polskie Tow. handlowo I I TV pw., | 
Ilikor Sp. a. b.-prz. Ł.J. Borkowski 
Haudlowa 5 a eke. mpor“ 
„Pharma* (Mag. B. Jaworniek*) I-II. Pa 
„Polski Glob“ Few. iransport.-handi. F 790 
C. Har , Dem rhan Poznań 
Żegluga Polska . 

anar. Tow, axa. 
Zieieniowski . : x a | 
Warsz. Sp, ake. Bud. Par. I. - II ems, 11509 
H. Cagieleiri, fabr. mrszyn Poznań 1 
Potęga Tow. pol. tabr. huty żeł, 
[u em“ fabryki maszyn roln. 
Srzebimia tabr. masz. | narz, roln, 46m 
Załady amunicyjna „Pocisk“ 
Hutz żelarna, Kraków 


Handta Í Żeglogi. 


Zakłady Goórnicz 
ckia T afl 
i F a“ 
Elektrownia w Bierący TI. em. 
w eaey em. 
akus Z 
| bry. 


dla przema ol akel. AUD Punto) 
Polsica Nafta 
„Oikos . . . . ` 
„Pezet“ Powszechne zalłady budowli. 
Fabryka przetw. tłuazoz w Trzebini 
jedn. fabe.przetwar. wysk. 


ika 


AUSF | 208*— 


a „w Gmielowia, „ — m 
Sabr. i Raf. cakraw Chodarowie , j8700—.5300%—- B800" 
„ka ake, Elektr Okręg. w Sierzzy  |1209-—I40G—| 


aa ma. KURBA, ą 

Warszawa, PAT, Gielda Mliionówka trans, 
1420, 1450. u = 

Waluty: Dolary Stanów Zjedwocz. transi 
5600, 5750, 5690, sprzedaż 6710, kapną 58704 
dolary kanadyjskie trans. 5650, 5635, franki 
francuskie 458, 460, korony, czeskie trana, 123) 


Czeki: Gdańsk trans. 1240, 1250, 12'18y 
sprzedaż 1225, kupno 11'95; Belgja trans. 410 
4385/4 435, sprzedaż 437, kupno 433, Beriu 
trans. 1240, 1250, 12'15, sprzedaż 1225, ke 
|pno 11'95. Londym trans. 25'100, 25'300, 261 
|sprzedaż 25350. 25'150, Nowy. Jork 5600, 58 

390, trans, sprzedaż 5710, kupno 5670, 
Jork drobna sprzedaź 5690, 5650, Paryż trans; 
453*/,, 466, 463'/,, sprzedaż  4651/,, Pragat 
trans. 122:/,, 129, +26:/,, Szwajcarją trans; 
1075,..1067, Sztokholm trans. 1425, Wiedeśj 
22:/,, 21*/, sprzedaż 22:/,, kupno 21:/, .Włp= 
chy trans. 255. =) 
|) az PU z ` 


Swój da swogo po smoje. 


CEOD EWA E. 
NADESŁANE. 


Ogłoszenie licytacyi. 
Komitet budowy P. K. O. rozpisuje ninieją 
szem licytacyę na roboty asfaltowe z terminens 
do 20 b. m. Bliższych wyjaśnień udzieli kiero« 
wnik budowy, prof. Dr Szyszko-Bohusz, co, 
dziennie od 12 do Î po południu. 


Ogłoszenie licytacyi. 


Komitet budowy P. K. O. rozpisuje nłnief< 
szem licytacyę ma roboty żelazobeton z termki 
nem do 31 b. m. Bliższych wyjaśnień udzie 
kierownik budowy, prof, Dr Szyszkó-Bohusz. 


codzieanie od 12 do 1 po połudciu, 


Be. 4 


PH 


SAX ROHMER. 


Zasłona Izyśy. 


włosach. 
Potrzebowała, aby ktoś ją wspomógł. Wy- 


mi było widzieć tę linję bolesną dokoła tak 
(Tiom. z angielskiego). 

Moris Klaw pokręcił swa potężną słową 

i skuba ręką rzadki swój, bezbarwny zarost 

w sposób dosyć znaczący. Wszyscyśmy byli 


; On... 
eokolwiek zaskoczeni tą wiadomością, 3 


Nie mogła dokończyć i stała, przygryza- 
jąc drżące usta, z odwróconym wzrokiem. 

— Panno Ailso — odparł — rzeczywiście 
obawiam się, że brat pani ma system nerwo- 
wy silnie wstrząśnięty. Zanadto się zagłębił 
w: tych dociekamiach, a przytem naumyślnie 
wytwarzał wkoło siebie nastrój zabójczy. 

Ailsa Brearley patrzyła na niego z rosną- 
cym niepokojem. i 

— (zy można: dopuścić, aby dalej sie tiem 
zajmował ? 

— Obawiam się, że wszelkie próby. sprze- 
ciwienia się mu w danej chwili wywołałyby 
jeszcze większe rozdrażnienie, 

— Ale... — najwidoczniej chciała coś je- 
szcze powiedzieć — ale niezależnie od te- 
go... — tu zwróciła się jakby bezwiednie do 
Morisa Klaw — panie Klaw, czy... czy ten 
i. obrzęd to nie jest toś... złego? 

Popatrzył na nią przez binokle. 

— Panie doktorze! — W jakim sensie, droga pani, rozumie 

Fairbank drgnął, uczuwszy dłoń opartą pami owo „coś złego? s * 
ma swem ramieniu i zatrzymał się. To Ailsa] — No... niby... czy to nie jest bałwochwal- 
Brearley przyzostała w tyle za hratem i sta- |stwo? 
ła teraz przed nami. Wśród ciemności zale-| Zdziwiłem się. Ten punkt widzenia nie na- 
gających korytarz, zaledwo można było roz- |sunął mi się dotychczas. 
różnić jej postać, ale zabłakany jaldś pro- Pani chyba lepiej od nas rozumie na 
myk światła padał na jedną. stronę czystego |czem polega ta rzecz cała — wtrącił doktór 


zaś przyszło na myśl, że pierwszy Kwietnia 
stanowi fatalną datę dla tego rodzaju ekspe- 
rymentów. Szczerze mówiąc, zaczynałem na 
serjo powątpiewać, czy Brearley jest przy 
ulrowych zmysłach. 

— Uwolniłem służbę — ciągnął on da- 
lej — i wysłałem ich wszystkich do teatnu, 
niema więc obawy, aby ktokolwiek przerwał 
nam doświadczenia. 

Jego uniesienie, chociaż tak nienaturalne, 

' gaczynało się jednak zwolna i mnie udzielać, 

'— Ohodźeie panowie na górę — powie- 
dział — tam wam wytłomaczę, co mamy 

twszyscy do czynienia. 

Moris Klaw skropił sobie czoło werbeną. 


| 


owalu jej twarzy i złocił się w jasnfch wło- |Fatrbank — czy pami sądzi, że w tem jest 


istotny kult Tzydy? 
— Nigdy mi nie chciał wyraźnie odpowie- 


czytałem to już przedtem w jej oczach. I żal |dzieć. gdy się go o to pytałam — odparia — 


ale samo przez się wynika, že tak być musi. 


skojiczyli tam pracować robotnicy, 
oprócz niego nie mą -wstępu do tej komnaty, 
którą sobie kazał urządzić na końcu prato- 
wni. On sam zaś zamyka: się tan: na caie 
godziny oodziennie... i co nocyl 

Za każdem -słowem bardziej się ujawniał 
jej niepokój. 4 - 

— Widzieliście panowie, że nic nio jadł 
przy. obiedzie — mówiła daiej — i zarzuca- 
liście mu, że się przemęcza. Ale to jest coś 
więcej. Czemu wyprawił całą służbę? Och, 
doktorze, ja mam okropne przeczucia! tak 
się beję! 


Blask oczu, Które nagle podniosła ku nie- skarabeuszów, tabliczek, broni i tylu innych 
mu w tem niepewnem półświetle, brzmienie |zabytków. z owej epoki dawno zamarłej, któ 
jej głosu i cała postawa nie pozostawiały | remi uczony badacz lubił się otaczać; sarko- 


„SŁOS NARODU” z his 16 fipca 1922 roks. 


d 


ów dziwaczny. handlarz starożytności — był 
osobistościa. potężną, mógł być schronieniem. 


nikt | jestem z wami. 
Rzecz  dziyn%, 


moralnem dla wielu. 


Wi pracowni egiptologa wszystko mniej- 
więcej było tak samo, jak kiedy odwiedza- 
łem ją poraz ostatni. Gabloty pełne naczyń, 


ostatnie trzy lata bawił zagranica i pojąłem lio mi już znane. 


teraz, że między tymi dwojgiem była niewy- 
znana miłość. 
zem. Moris Klaw również na chwilę się od- 
wrócił. Potem zaś rzekł: 1 

— Maja droga pani — zahuczał 
skim tonem — niech się pani nie obawia. Ja, 


tutaj. Nie przeczę, że jest niebezpieczeństwo, 


ti 


apierów w nieladzie. 


— Musimy zaczynać zwaz —= powiedziaj 
Oje0W- | załedwośmy weszli. 
Na bladych jego: policzkach płonęły ogni- 
ten stary wszędobylski jestem na szczęście isto wypieki, oczy iskrzyły mu się przykrym 
blaskiem. 'Wystarezyło spojrzeć na niego, 


i bezpieczeństwo myślowe. Myśli bowiem, to 
są rzeczy, pani droga, i w tem właśnie leży 
Bez groza, Te myśli-rzeczy mogą zabić czło- |sle najważniej 
wieka... 

— Ailsal ‘Fairbank! panie Klawi — zR- 


"M. 
Brearley siedział za wiellkiem biurkiem, 
Czułem się nieledwie imiru- na którem, jak zawsze, piętazyły. się stosy 


Mr, 15% 


— To powinno trwać bardzo krótko. — 
tlamuczył nam z nerwowym pośpiechom — 
za to. żeby z*cząć w noTę, 
Tam, za szefa z książkami, jak widzkoie, ki- 
zajem zremńć przejierzenie. 


wdzięcznie zarysowanych usteczek. INie widziałam nigdy jego tłomaczenia z te- |brzmiał głos Breurley'a —— chodźcie pań-| Spoirzelišmy we wskuzanvna  kiemnim. 
— Panie doktorze! Przez cały wieczór | go papyrusu. Ale już rok blisko, jak om się |siwo! Nie można: tracić czasu! Chociaż narazie nie rzucało się to w oczy, 
chciałam się pana spytać... Czy pan sądzi, |fak dziwnie zachowuje! Od chwili, kiedy|j — Idźcie — zahuczał Moris Klaw — jajto jednak srostuzegłem teraz, że pokój był 


mniejszy, niż uprzednio. Półki z książkami 


nie tylko jaa czułem sia |zekrywały nowa ściane zupełnie tak samo 


przez Kliamasa. 

Smukłą, wychudzonąĄ rękę położył na żół: 
tym zwoju, który, mapół rozwinięty, leżał na 
biurku. 

— Nikt oprócz mnie nie może tam wejść... 
chyba po dniu dzisiejszym — tu spojrzał 
nukosem na Morisa Klaw. Wszystko aż do 
najdrobniejszych szczegółów — i pogładził 
dłonią papyrus — jest tam takie. jak opisuje 


wałem się zapomocą postów .i rozmyślań 
tak, jak om się przygotował. Ponieważ, jk 
państwu zapewne wiadomo,  wiegzono 
w owych czasach, że ktokolwiek, poza wy- 
branym spojrzy, na boginię. tego śmierć cze- 
ka, nie może tedy nikt wać pe mną. 
Z chwila bowiem. gdy. uznałem za neżiiwe, 
że Izys isinicie, muszę także przyjąć i tamto 
wierzenie, 


owszem, jest niewątpliwie. Ale to jest nie- |aby poznać, że człowieku tego trawi: porącz- 
bezpieczeństwo, które ma źródło tutaj — |ka wewnętrzna. i 


i uderzył się ręką po czole — jest to nie- 


$pojrmzat na zegarek. 


| © Najlepsze 
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Braci Felczyńskich w Kałuszu 
Filja Przemyśl, wl, Krasińskiego 63. 
Na żądanie wysyłamy cenniki darmo i opłatnie, 


Pabrikan zprzadaż > 
środków leczniczych dia bydła 


| BiaSZCZYK I Sp. Szyna is: s0. 


Skrzynka list: 20. 


Rok Rok 
założenia założenia 
1907 1007 $ 


N Zuaąak Prawnie 
A fabryczny zastrzeź. $ 
EZ Rz 7 


Błaszczyka tinktura na zołzy u koni 


pi tinktura na kolki u koni i ig- 

Biaszczyka ga u bydła, | bonu zet 
„dp « inkturn przeciw biegunce u cie- 
Błaszczyka igt i prosiąt i cholerae u drobia 
inktura zapobiegając - 
Błaszczyka wonce U Świ EK 
Do nabyta w aptekach i składach apiccznywii, 

Tysiące poświadczeń Í dalszych pisemnych, zamówień! Ø 
Wystawiamy na Targach Wschodnich! 1246 


r AFRI 
ari Ked 4 dał 4 


ażne dla P. T. Właścicieli dóbr! 
W końcu czerwca wyjdzie z druku nowy 


Reiestr Gospodarczy 


układu Henryka Pawlikowskiego, 976 
zastosowany do potrzeb każdego gospodarstwa. 


Zamówienia przyjmuje Wydawnictwo Zakładu Naro- 
* dowego im. Ossolińskich we Lwowie. 


Tamże wszcjkie druki gospodarcze. 


Wi (l a Kolportaż: 
„WIG 


ZĄ” książek i czasopism 
T, z. 0, p. 

Poznań, św. Martin 62. il. 

| prosi pp. wydawców czasopism i wydawców 

| artykułów nadających się do kolportąwania jak: 


|mapy, pocztówki, itp, do składania ofert x po- 
daniem warunków. eet 


mm 


| PIERWSZE GÓRNOSLĄSKIE 


POLSKIE BIURÓ KOMISOWE 


w Kałowicach minuta od dworca 
Melnzelstr. 6. 
Załatwia wszelkie pośrednictwa przy kupnie, sprzedaży 
i zamiany majątków i realności, 
mamy na sprzedaż: ilość domów haudlowych, firm 
handlowych, gospodarstw it. d. 


Kupujemy także domy w Mało-Polsce. 993 

m. Posisthiiezzsrach 29 
Banaś i Ska € Katowice) 

EOLA ANA REFARI 453803 UTT 


WAPNO PALOKE MIELONE 


(marmurev:oj) e najwyższo|-zawertości tlenku wa- 
pnia jako nawóz sztuczny pod uprawy wicsenne 


jak również 367 


WAPNO BUDOWLAN 


poleca z natychmiastową dostawą 


PŁUG DORI EOQMISOWO ROLNICZY 


STEF. KONOPKI 
— raków, Sindentka $. == FE 
a TAR m PAT, À 


| iy 


me. Jakład pogrzebowy 
© Z Onufrego Fiuta 


w Krakowie, ul. Grzegórzecka 7. 
urządza pogrzeby od naj- 
skromniejszych do naj- 
wspaniaiszych, przepro- 
wadza ekshumacye i prze- 
wozi zwłoki go wszyst- 
kich krajów. — Wielki wy- 
bór trumien metalowych, 
dębowych | z miękkiego 
drzewa. — Ceny umiarko- 


> HEFP SE PTYTTTTWJE= "ITEREPREC Ut 77) "FE BT ERAN 
p) (Q ô ` JIG 
e > 3 d + 
ki EM KGEDEEATWEKUOTEET AP RET RETPE | | LDU BAL. OBO) Ę 
$ 


we Lwowie 


' wane! 1973 
zawiadamia, iź z dniem 2. lipca J 
Poz" J x pa kuje galarie 
mn otworzył swolg === : b. urzędzik ministe 


ryuni spraw wojskowych 
z akademickiem wykształ- 
cenieim, władający języka- 
mi: rosyjskim i niemiec- 
kim. Wymagania bardzo 
skromne. Zgłoszenia do 
Administracji „Głosu Na- 
zodu“ dia Seweryna Trem- 
bicziego. 1078 


ozyturę w Zakopanem 


Kru pówki 32. 1054 


gi Ekspozytura ta załatwia wszelkie czynności w za- ję | | 
i kres bankowości wchodzące. LOL | 


kradzione karię po- 
wołasia jana Sowy 
mieszkańca wsi Strzeżów, 
gminy Welk - Zagórze. 


' 
sce m a m 0 mna m a 


j tarszej pani kato- 
liezce o wszelkici: za- 
leiach ducha, muzykalnej, 
oddan pakój w skromnem 
miesaksni (piękna oko- 
lica) jeśli je nmebluje 
elezanckiemi mebiami, sa- 
lonik z foriepianom na czas 
pobytu u mnie (rok). 
Zgłoszenia proszę natych- 
miast składać w Admini- 
słracji Głosu Narodu, dla 
„Młodego Samotnika* 1064 


Obuwie robocze 


doskozałej jakości, wysyła 


WSENENAWENENENEKT N Ci] 


Kraków, Florjańska 9. 
POLECA: 
przybory biurowe, 
kalki płócienne, 
papiery rysunkows, 
garnitury kałamarzy, 
księgi handlowe, 
Albumy do kat i fotografii, 
kasety rzeźbione, 
figury gipsowe, 


ŻELIWNE 


pg- modeli własnych lub madesłanych KARTY WIDOKOWE, $ A a ba Ea 
względnie pg. rysunków w sziukach OREN POLHE, || tatem agtt is 
od 200 gr. do 5000 kg. wagi Kraków, Czernowiejska 78. 


CENTRALNE BIURO SPEDYCYJNE 


W. BUJAŃSKI, KRAKÓW 


Andrzeja Potockiego 9 (dom wiasny) tal. 3218 i 19 
nsśniecznia spedycja krajowe 1 zagraniczne. 


i | Przewóz mebli włesnymi 


wykonywa szybko I dekiadnie 


M. CEGIELSKI, row. akc, 
Ww POZNANIU. 


1931 


SĘ ER 


ZA de g SZW Pa y J mebłówymi 489 
c katór me owi ae do a - aiiGR: | i Waganami kolejowymi. ee suty twa | 
je tz ld mh ; —— e - = me omara 
ne dia Leiników limo momimammomeammnm 
EC A E EEEO 3 EAS TE AER EERTE 


s 7 A sasu 
do każdej miejscowości w dowal- D la Szkół i Młodzieży! 
nych ilościach TOWARY KOLONIALNE 
(Kawa, Herbata, Caczo, Ryż, Makaron, Cukier i t. p.) 
WÓDKI, WINA, LIKIERY oraz Artykuły gospodarcze 

(Mydła do prania i toaletowa, Szczotki, Pasty i Ł p.) 
szemm= Dwukrotna wysyłka dziennie. ==== 959 


K. OGORZAŁY, Kraków, - Szczepańska tt. 


Przy zamówienia proszę e podanie dokładnego adresu: Poczty 1 miejsta zamieszkania, 


"PSG iż 


Staraniem Polskiego Tow. Krajoznawczego 
w Krakowie, opuściły prasę 2 tablice: 


„Poczet Pisarzy Polskich“ 


wykonane barwnie Ra kartonie kredowym 70x86 cm" 
zawierające 56 wizerunków Pisarzy Polskich z odpo- 
wiednim tekstem. Cena kompletu (2 tablice) 1000 Mp. 

Ponadto polecamy w nowym nakiadzie aprobo- 
wany przez Ministerstwo Wyznań, Rol. i Oświaty do 


P | 
pod | 
użytku szkolnego 


„Poczet Królów Polskich" 


według J. Matejki, wyk. barwnie form. 70104 cm. 


Szkoły, Hurtownie i enie otrzymują znaczny 
opus 


Wydawnictwo Salonu Malarzy Polskich 
MBENRYK FRIST 
KRAKÓW, łoriańska 37. 


MAL cze" 


od ognia — od kradzieży z włamaniem i rabunku 
od odnowiecdzialności prawno-cywilnej i od nie- 
szczęśliwych wypadków 3 
i pod nader korzystnymi warunkami w znanym ze swej solidarności 
: i szybkiego wypłacania szkód 4 
i 


POZNAŃSKIM BANKU UBEZPIECZEŃ TOW. AKC. w POZNANIU 


założonym przez E 


626 


ST Płezelacie ie eat 
| 
i Papiery listowe 


BANK ZWIĄZKU SPÓŁEK ZAROBKOWYCH w POZNANIU f 
: pocztówki artystyczne, aibumy, rainki, porte 


ODDZIAŁ MAŁOPOLSKI: w Krakowie, Rynek gł. 9 


fele, karty do gry, poleca sklad papieru i galanteryi 


Samieuni i pracowiei zast — za wysoką prowizją — poszukiwani + 
we wszystkich miejscowościach Małopolski. 937 E Kraków, &ı 
CooDODOEODOCOOCOGOROOOODOBOOODOOCOCCOOODODOGOOOWOCOÓ Mich al Słomia ny ul. Sławkowska 24 


najmniejszej wątpliwości. Fairbank przez fagi, futerały z papyrusami, wszystikio to by- SR Przez. szereg „miesięcy przygotowy- 


Wydawca: w saatapstyie Polskiej Spółki pzasowej K, Hsleoksa. m Redaktor naczelny | odeos, Jan Matyasik. = Drukamia „Głosu Naroda“ s Krakowie pod zarządem Romana Forka. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


POSTREA © EET BYTY TAGA OTT: A 
Plan odjazdu peciągów z Krakowa. 


Ważny wd L czerwca 1922, 
Odjazd do Lwowa, Stanistawowa (Bukaresztu) 
Lublina, Now. Saćza. Krynićy, Zakopanego, 

Niopołamie, Wieliczki, Kocmyrzowa 
z ułównego dworca: 
Nr. Czas Rodrs 


poc. EL osa Odchodzi do Forat 
20a, 148 Pap. Lwowa [| 
603% 5:20 , Krynicy i N, Zagórza przez 
6103* 5.40 Zakapióji i 
5, » koparego I Rabki 
5IL  6'01 Osb, Niegołólnie ih 
468 700 Psn. J.wowa l 
ol. ZE Biż z i 
'25 Psp. Zakopanego 
221* 810 Osb. Bochi S 1 
811 S40 „ Wieliczki 1 
23 1025 „ Lwowa I 
i 11:00 „ Krynicy przez Tarnów I 
1213 1325 n Fa pat i N. Sącza przez 
: uchą 
838 1400 , Koi: i Oświęciniia przez 
A awin 
ong 1420 4 KO iva u! 


Stanisławowa i Lwewa przez 


6 1435 
stróże i Samber 
B Nicpołom’e 1:1 
Lublina przez Rozwadów 
Mowa I 
Taruowa 
Wieliczki Mr 
Lwowa i 


l 1445 p 
25 z 
229* 1935 . 
615 2555 n 
27 2050 , 
618 2240 , Krynicy i Orłowa przes Tar- 
kpa de Stanisławowa przez 
L Tr 4 cj gaj 2 t 
120. 2880 e m ia o ia 
1215 23:45 0, Zakopanego przez Suchą do 
Odjazd de Warszawy, Gdańska, Łodzi. Poznanė 


18-20 
19:25 


Stanisławowa przez Such: 
Strei 
Katowic, Piotrowic (Wiednia, Pragi) Cleszyna, 
ywca z głównego dworca. 
4* 0:35 Psp, Warszawy 
204 120 , Piotrowi: c (Wiedni Pragi i 
26 365 Osb. Pi z: ednia, Pragi) H 
— (acz otrowie M 
30 1095 _ 
28 lti i 
122 


Piotrowic i Katewic 1f 
Żywca przez Dziedzice tl 
nań h AA H 
s z” iG8zyNA, ŻYWCA przez Dziedziea Il 
17°40 Psp. (idRA8k: p. zc. Katęwice, Pozaań I 
24 1940. Osb, Zywe przez Dziedzice yj 
2005 Psp. Poznania przez Katowice H 

6 2245 , Warszawy i r 


Z nowage dworca osobowego „zachodniego“, 


`- BTOB 
p. Warszawy w 


3 10 sb. Warszawy au 
112 1320 „ Trzebini | 
514 1750 , Warszawy przez Dęblin 

i do Katowic « 

14 1950 „ Warszawy jewa 
008 2225 Psp. Warszawy via Dęblin prawa 
16 2256 Osb. Łodzi lewa 
126 2315 „ Dziedzice prawej 


Uwagi: Pociapi 4. 609 is&snt kursują tylko od 1 
do ŚR warcie — Pociąg 6101 kursuje od i patd f mika Ga 
81 maja. — Poriągi 221 i 229 mafą Rako 3 ów wę 
Pocing 416 Kraków-Poznań na razle nie iwarsuja. 


nusy do Katowie = Tugs 


idą tylko do Szczakowej. = Do Poznania 


przez Śląsk idzie pociąg 514, 


ARENY ŻNET pE 7 ——1 PT" [TYCOON E 


| A RAA AP 


wiadomości, że w nowo odbudowanych łazien- 
kach otwarto już kiłkanaście kabin i z tej racji 
trudności w otrzymaniu kąpict mineralnych | mu- 
łowych obecnie niema. 1022 


Mieszkamie dosiać można. 
Prospekty wysyła zarząd SOLCA poczia SOLEC zdrój. 


PLUG PAROWY 


w dobrym stanie okazyjnie do sprzedania 


„PILOT 


DBDÓłKR z Ogr. por. 


uf. Batorego 4. 


LZY 
Lwów, 


REZ EZR TAI EWZBZ ADD DBZ 
NOWÓ OTWORZONE L 


| Biuro nauczycielskie „Krystyna“ | 


Kraków, ul. Lenartowicza L. 8 l 
polecą rutynowane siły nauczycielskie, korepe- ý 
tytorów ©raz guwernamiki i bony (Pelki i cw- ( 

dzozien:ki) w Krakowie i na wyjazd, 62 
D E 
E E EE EEEN 


- ODN A" "MMM 


